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Slustwa wy orc e de • asp r e 
~ Machinacje chrześcijańskiej demokracji przy urnach ni:a~zdoi~o:~tios~~~~r~~~~~ ~~~~~':ici~~~ 

S n Z całych Włoch nadchodza, wiadomości, chrześcijańskiej demokracji sprowadzali osoby RZYM PAP. Pierwszy <1z;i.eJl wyborów do 
perlamentu włoskiego miał przabeg spokoj­
ny w całym kraju i nie zanotowan(l w żad­
nym wypadku zakłócenia porządku publicz­
nego, Przeważająca wi,~Jts~~oś6 wyborców 
głorowała już w niedziel~, tak że w ponie­
działek napływ do urn wybl)r'~zvch był nie­
ZL.aczny, Głosowanie zakończorl:> 19 bm. o 
godz. 14-tej, 

Jak wykazują dotychcz8.50wa obliczenia, 
frekwencja w północnych Wło~zech była 
znacznie większa niż w południowel częśd 
ktp,ju. W wielu wypadk~wn do wczesnych 
godzin porannych poniedziuiku stawiło ~ię 
w lckalach wyborczych po.lad no proe. gło­
sujących. Największy UllzJał wyborców no­
towano w Rzymie, gdzie w " T ··'JO"<} rh samo­
rzqdowy<:h gło6owało tyil.ko 68 proc 

Ministea- 6pHIIW wewnęLr'ZIl1ych Sce:lba 
wygłosił przemówienie radiowe, w Którym 
naruszając przepisy konstytucyjne - g·:o­
ził wyborcom odeb7'wtiem świadectma mo­
ralności w mzie niezłożenia głosu. Wspo­
mniane świadectwo jest niezbędne dla 
otrzymania paszportu i innych dokumen-
tów, . 

Komitet wykonawczy frontu demokratyczno­
ludowego ogłosil odezwę, do swoich członków, 
w której podkreśla z uznaniem edyscypIinowa 
ną postawę okazaną przez szerokie masy spo­
łeczeństwa w pIerwszym dniu wyborów. Ode 
lwa w ~ża równocześnie ubolewanie Il powo­
du niez~zonej ilości oszustw wyborczych, po 
pełnionych przez chrześcijallską demokrację­
l organizacje religijne, d!liałają::e w porozu­
mieniu z tą partią. Jak stwierdzono. w wielu 
obwodach wyborczych wręczano głosującym 
kartki z 7aznaczonym godłem chrześcijańskiej 
demokra<:ji. W wy-padku jeśli głosują<:y nie 
eauważ,ył, że głosował na inną listę. kartkę 
unieważniano, ponieważ posiadala ona dwa od 
rębne znaki, W jednym tylko obwodzie rzym 
skim wpłynęło około 300 tego rodzaju kartek. 

Fałszerstw takich chrześcijańska demokracja 
dokonała nie tylko z zamiarem unieważnienia 
głosów przeciwników politycznych, lece rów­
nież celem spowodowania zamknięcia komisji 
wyborczych i sprowokowania w ten sposób in 
cydentów. Fakty takle zanotowano nietylko w 
Rzymie, lecz i Mediolanie, Neapolu, Toranto, 
Anconie itd, 

Minister Scelba był zmuszony opublikować 
komunikat, w którym <Jficjalnie przyznał. że 
stwierdzono podobne fałszerstwa. 

twierdzono szereg oszustw wyborc;:y::h, po- y chore na choroby zakaźne. Fakty te wywarły 
pełnionych przez członków organizacji kościel z których wynika, że partia chrześcijańskiej wielkie wrażenie na społeczeństwie włoskim, 
nych na korzyść chrześcijańskiej demokracji. demokracji sprowadzała- przy pomocy kleru Panuje naogół przekonanie, Że nadużycia w 
Jak informują. na skutek ujawnienia ty::h fak i zakonnic _ nawet konających i chorych na obe:::nych wyborach ze strony chrzeŚCijańskiej 
tów, aresztowano 20 przedstawicieli stanu du- d k· ' k· . d . :::horoby zakaźne do lokali wyborc-zych, W kil emo raCJI prze raczaJą znac:mle te na uzy-
ebownego. W miejscowOŚCi Gonzaga w prowin ' . k' t tk' h dn' h 

. M "- ku wypadkach ,.eksperymenty" takie zaik.oń- CIa. Ja le no owano we wszy s IC uprze IC qi antua zatrzymallO kllka zakonniC za pro- wyborach na terenie Wło::h, 
bę dwukrotnego głosowania. W Dergano are- ozyły się tragicznie. W Turynie przyprowadzo RZYM PAP, _ Późnym wieczorem 19 bm. 
sztowano również zakonnicę za próbę gloso- no ciężko chorego niejakiego Gassino, który brak było je§z<:ze jaki::hkolwiek oficjalnych 
wallia nie pod swoim nazwiskiem. zmarł w kabinie wyborczej. Podobny wypadek I i pełniejszy<:h danych o wyniloo<:h wyborów 

W miejscowoŚ::i Reggio Emilia areS'ltowano zanotowano w Parmie, gdzie w c'lasie 9łOSO-\ we Włoszech, Na temat ten krążyły w Rzymie 
księdza don Sforae::hiego, który posiadał dwa wania zmarła na paraliż staruszka przyrprowa- rozmaite pogłoski, kilóre jednakowÓŻ nie zo-
zaświadczenia wyborcze na różne .. nazwiska, dzona ze szpitala przez zakonnice, stały potwierdILone, 

• up • 
I -patrioci em S 

zbrodnicze oblicze imperialistycznych Niemiec 
KALISZ PAP, - Przedstawidei PAP prze- 700, reszta zginęla 'śmiercią gwałtowną z rąk I pieniem flegmony, mal<liI'ji itp. Księży naszych 

prowadził rozmowy z kiJIJm kapłanami, b, wię niemieckich morderców (277 w komorach ga- bito i zabijcmo za wszystko, za znak krzyża, 
źniCłIIli Da<:hau, przybyłymi obemie na uro- zowych), bądź na skutek wycieńczenia citfżką za poruszanie ustami przy cichej modlitwie, 
czy<stości w Kaliszu.. pracą, z głodu i c1lOrób, I W obozie w Dachau zginął m. in. ks. biskup 

Ks. dr, proI. Stefan Biskupski, b. koapelan W Dacl1au bY'li również księża innych na- die;cezji wlocł;zwskiej -:- ~ozak, z diecezji tej 
Wojsk Polskich, odznaczony krizyżem ofker- rodowości: Fran<:uti, Cz€'S<iI, Nie:mcy, Ho,len- zgmęlo w: .ogole 243 klSęZY na 400, 
skim "Polonia Re;;titturta" mówi: "Trafiłem do drzy. Kapla:IlOID po,lskim działo się jednaik. naj I OcaleLls~y ,z oboru w Dac.b.au wp~oost 00-
niewoH niemieck'iej we wrześniu 1939 roku, go'rzej i obchocWotllo się z nimi lla,joJcrutn1ej.1 ~~, zagrozeru na moc~ rozlk.a.m Hlmm1era 
kiedy byłem kapelanem - ochoLniikiem w woj- Zostali oni zrównam w o6tCIJbecznej grada<:ji _ smIer:cl~. z rą:~ SS-mano~, Ura~0~a:l0 nas 
sk~ polskim, Po ucieczce z niewoli w listopa- stosowanej w obozie - z jeńcami rosyjsikiroi. wczesrue~~e IL'lZ pIze;wldZJ'aIIlo .zllJ~e obozu: 
azie tego~ roku. podcre5 łapanki zostałem u- Obie kategorie katowano najgwałtowniej i SI"':lborwahsmy wtedy dOK<Jnac ,pH'l19m:~1 
więzio:ny i zesłany do DaiCha.u, Zn.am więc do- pozbawiono je nawet szczupłej dodatkowej dzlękCZ~J do roallIsz:a!. OC? obeCJ1J.e rea,hzuJe­
br,ze wa.runki, w których prz.ebywa1li tam na-I porcji żywności za pracę. Księży pols'kkh traik my. ChCJ,albym podkre~lJc J~5Zcze ~a;dz? w..;ro' 
si polscy księża. Wyszło stamtąd na wolność towno jak króliki doświadczalnc, eksperymen- g~ postawę całej okol1.c~n~~ Iudno~cl :ZIelT~eC­
na ogólI!ą liczbę 1,680 księży jedynie tylko tując na nkh przy doświadczeniach ze szeze- k.leJ w stosunku. ~o Wlęzmow -:- ~slę~y kato-

Drobni rolnicy węgierscy 
pr~yła:czajQ się do frontu narodowego , 

BUDAPESZT PAP. W niedzielę zakończył 
się doroczny zjazd węgierskiej partii drob­
nych rolników. W końcowej fazie obrad uchwa 
lono jednomyślnie wniosek, zawierają:::y m in. 
następujące punkty: 

1) udział w reorganizacji frontu narodowe­
go P,o połączeniu się partii socjalistycznej i ko 
munlstycznej, przewidzianym na połowę 
czerwca br. 

2) zatwierdzenie dotychczasowej akcji nacjo 
nalizaeji przedsiębiorstw oraz zjednoczenia or 
ganizacyjnego młodzieży węgierskiej, 

Przewodniczącym partii wybrano ponownie 
ministra rolnictwa - Dobiego wiceprzewodni­
czą:ym - prezydenta Budapesztu Bognara, 
zaś generalnym sekretar.:em - b. ministra 
spraw zagranicznych -Gyongyossi' ego, 

IlCkICh. A przeClez Dachau znajdUje SIę w ka-
tolickiej prowjncji Njemiec. Znajqc dobrze 
Niemców, jestem zdania, iż całe spoleczeń­
stwo niemieckie było winne temu, co działo się 
w obozach. Pewien jestem, iż granica Polski 
na Odrze i Nysie przyczyni się do zagwaran­
towania bezpieczeństwa naszego Państwa 
przed nową agresją niemiecką. Za przyłącze­
niem Ziem OdzyskOJ1ych do Polski przemawia 
nie tylko czynnik natury historycznej, lecz 
również względy bezpieczeństwa naszego pań­
stwa. 

Ks, biskup sufragoo. di&ezji cl1elmińsikciej 
- Francis.zek Oz.aplińsiki, były więzień w Da­
chau, móW!i: 

o ·ska lVIarkosci a aku·q 
"Duchowieńs,two kalodickie w di'ecezji cheł 

mińskiej ucierpiało pod~as lat oikupacji mo­
że najwięcej spośród duohol\v-ieńSllwa innych 
diecezji po!s:k'kh, Zginęło w diecezji tej prze­
szlo 300 księży, wymordowanych lub zmarlych 
śmierci q glodową. W diecezji <:helmińskiej 
kapłanów po,ls.kkl1 mordowali głównie człon­
kowIe selbslschutzu za wiedzą i aprobatą For 
stera, tego samego Forstera, który dziś przed 
Trybu.nałem polskim wypiera się swej prze­
stępczej działalności. Wiedział 0;0 dobrze o 
zbrodniach swokh podwładnych przeciw du­
chowieństwu pols.lciemu na Pomolfzu. N a6Za 
diecezja byla terenem niemieckiej ekspans]1 
jes7>cze przed wojną, 

K la rita wzięta szturmem. Sukcesy na Peloponezie 
RZYM PAP. Rozgłośnia Wolnej GreCji nada- ~ Po wielogOdzinnej walce powstańcy zajęli Ka- S2ynowe, 200 tysięcy nabo.i itd. Ponadto żołnie 

ła wczoraj komunikat kwatery główneJ grec- lavrite, biorąc 200 jeńców oraz znaczną zdo- rze Markosa wyzwolili 10 demokratów. któ­
kiej armii demokratycznej o operacjach w re- bycz. Wojska ateńskie poniosły poważne stra- ry:::h fas·zyśd mieli właśnie zamordować. 
jonie Kalavrito, Komunikat stwierdza, że ty w zabitycb l rannych. Dowództwo naczelne armii demokratycznej 
11 kwietnia oddziały armii gen, Markosa za- Rozgłośnia nadała również komunikat agen- przesłało gratulację oficerom żołnierzom 
atakowały bazę wojsk ateński::h Kalavrite, cji Elefteri Ellada o o(ensywie jednostek walc'lącYm na Peloponezie. 
bronioną pr'lez znaczne siły nieprzyjacielskie. armii demokratycznej na miasto Didimolihon. Co się tyczy ofensywy fas'lystowskiej. na 

Na odcinku Hiżalskaleti odd!liały gen. Marko- odcinku Drama (Macedonia) - to WOjska de­
sa wyparły przeciwniJ(a z zajmowanych pozy- mokra tyczne - po stawieniu skutecznego opo­
cji, ru w pierwszych dniach ofensywy przeszły już 

UWAŻAM OBECNIE, ŻE STANOWISKO 
NASZE W STOSUNKU DO NIEMCOW WIN­
NO BYC OKREŚLONE J TWARDE, NiEMCY 
PODNOSZĄ GŁOWĘ, W MIARĘ JAK Z BIE­
GIEM CZASU ŚWIAT ZAPOMINA O ICH 
STRASZLIWYCH ZBRODNIACH". 

RZYM PAP. Agencja Elefteri Ellada donosi, do przeciwnatarcia na :::alym froncie, Nieprzy 
że wielka bitwa pod Calavtyta na Pelopone- jacieł poniósł poważne straty i w nieltlóJ'ych 
zie zakorlczyła się de<:ydują<:yrn zwycięstwem punktach frontu rzucił s ę do ucieczki. 
greckiej armil demokratycznej, Zlikwidowano ~---~~-~ .......................... .-"_ .......... ,,,.. ..... _ ..... --:.~"""' ..... --~-"""".,..,..,.----_ ....... ---

prawie w&zystkie zaangażowane tam siły nie- N .- C a r a o u a p r z e c I w C o s t a r ,8 c e 

Dwa rzoJqi amerykańskie pod DranQ, któ· 

przyja::ie)skie, Pierwsze niepełne jeszcze in- fi 
formacje mówią o 98 zabitych w tym jednym 
podpułkowniku i 1 innych oficerach armii 
ateńskiej, jak również o 150 rannych w tym 
10 oficerach oraz 160 jeńca:::h w tym 7 ofice­
rach. 

Wojska Markosa owładnqly dużą ilościq ma 
terialu wojennego. Wśród łupu ł.najdują się 4 
ciężkie działa. 5 moździeży, 22 karabiny ma-

WASZYNGTON PAP. Wedlug otrzymanych 
tu wiadomoś:i, wojska Nicaraguy zajc:ty kijka 
punktów strategicznych w Costarice w pobliżu 
granicy Nicaragui , celem .,.ochrony Nicara!Ju i 
przed inwazją ze strony sił Co ladid' '_ Mini­
ster wojny Nicaragui - generał Somoza twieJ 

zi!. że rząd Costa riki, kt5ry już od przeszlo 

----------------------------.. -------------------------~ Plan roczny w ciągu 11 mies_ęcy 
Przedmaiowe zobow·ązanie załogi P. Z. P. W. Nr 1 

Na zebraniu aktywu obu partii w PZPW 

Nr 1 im. WarYllskiego zebrani, po wysłu­

chaniu referatów tow. tow.: PLUCI~SKIE­

GO (PPR) i MALl{OWSKIEGO (PPS) i po 

ożywionej dyskusji uchwalili dla uczczenia 

Swięta l-majowego zobowiązać się DO 

WYKONANIA "PLANU ZAKŁADÓW NA 

ROK 1948 W CIĄGU 11 MIESIĘCY tj, DO 

DNIA 1 GRUDNIA BR. 
Ir wpcrdly bez walki w I.ęCC wojsk Markosa . ...... """ ................... """ .................... """' ................. """' .......... """' ............ """ ............ ..." ............ '"""' ...... - __ ...... """' ..... _ ........... ~ . 

miesią:::a zwakza siły powstańcze, sam prosił 
wojska Nikaragui o /Zajęcie wspomnianych 
punktów. Nie wiadomo narazie ile wojsk Nica 
rugui bierze udział w tych operacjach i jak 
qłęboko wojska te wkroczyły na terytorium 
Costariki. 

Zdrajcy Cz echosłowacji 
stanęli przed sądem 

BRATYSLAWA PAP, Oskarżyciel publiczny 
- dr Bedana zaźądał kary śmler::! dla najbUż 
szego współpracownika Ursiny' ego - Obucha 
oraz takiej samej kary dla Gulena, który prze 
kazywał materiały. stanowiące tajemnicę pań 
stwową do <znajdującego się obecnie na tery­
torium Watykanu b, ambasadora Slowacji -
SidoM, Dla oskarżonego Ursiny' ego prokura­
tO' domagał się ka-lY 5 do 10 lat ~zlen.i" 



Str. 1 ~r.1N 

• • n r ą 
(Od specjolneqo horespondenta "Glo U U UJ Berlinie) 

Nie jest dla nikogo tajemnIc!\, również j kim "rnJnowa.D1e zdrowych l r:dolnych 40 Trzecią pozycję na tej Interesującej Uścle cych w tej częśet sp<>łeczeństwa memIecld.ego 
w Niemczech, że wielki przemysł niemiecki życia lJlemi~l'klch przedsIębIorstw". stanowią zakłady odzieżowe Gustaw Linke. i tej częścI prasy nlemieddej, która oddała 
odegrał poważną, jeżeli nie decydUjącą rolę Warto zobaczyć, jakież to były te "zdro- Herr Linke wsławił się w czasie wojny tym, się bez reszty w służbę "planu Marshalla". 
w pn:ygotowanIu liruglej wojny światowej we przedsiębiorstwa", które uległy radziec- iA:! potrafił doskonale prowadzić interes, gdyż Obrona niemieckich reakcjonistów i obrona 
1" w wypoIImn!u Hitlera w broń a partii hl- kiemu sekwesirowi i czyją stanowiły one korzystał z bezpłatnej pracy żydowskich i za- niemieckiego kapitału - to chęć utrzymania 
tlerowsklej w pieniądze. Wydav.:alo się stąd własność? granicznych niewolników, których maItreto- za wszelką cenę tych .amych sU, które raz 
naturalne 1 dla każdego zrozumiał ż Na ~zele listy znalazło się przedsiębiorstwo wał, jak tylko mógł. Poza tym dobrze był już utorowały drog~ Hitlerowi do próby pod-

. . e,. e po pod firmą "Fundamentum" zapisane jako widziany w Gestapo, gdzie denuncjował "nle- boju Europy, fi dziś chciałyby uczynić to sa-
militarnym roz.bic1U potęgi niemieckiej, 50- spółka akcyjna Okazało się ,że stanowiło ono pewnych politycznie" pracowników. mo, tylko że pod inne dyktando. 
jusznlcy ubiorą .tę skolej do zadania najpU- własność państwa prUSkiego i było założone Pozycja następna to "Unlon-Club". Preze- Sekwestr przeprowadzony przez władze 
nlejsr.ego (zresztą wytyczonego w układzie przez Hermanna Go~ringa. Państwo pruskie, sem tej in~tytucji był Franz von Papen, prze- radzieckie mógł z konIeczności ograniczyć się 
poczdamskim), a mianowicie do likwidacji jak wiadomo, prawnie nie istnieje więcej, biegły lis dyplomacji hitlerowskiej. Do c,,:łon- tylko do części Berlina. Niestety, w trzech in­
niemieckich monopoli I kon~rnów. Hermann Goering nie istnieje fizycznie, naj- ków "Uruon-Clubu" zaliczał się Joachim von nych jego sektorach pozostało niejedno jesz. 

WODEWIL czy "DEKARTELIZACJA" 

Nadziej. na to trwały, niestety, tylko przez 
krótkI. czas; wprawdzie po etronle rad:z:iec­
kiej zabrano 81~ odrazu z dużą energią do 
wytępIenia zbrodniarzy niemieckiego prze­
mysłu wojennego, demontując ich zakład~, 

lub oddając je, nie bez własnej kontroli, w 
ręce ludu, ale po stronie okupowanej przez 
mocarstwa zachodnie proces tzw. "dekarte­
lizacji" upodobnił !tę wkrótce do procedury 
denazyfikacyjnej, stając się okupacyjnym 
wodewilem, w którym role główne objęli na­
tychmiast potentaci niemieckich fabryk zbro­
jenIowych w nIedalekiej przesz.łoścL 

Choć bardzo wiele pisano w praSie zacho... 
dnio-nlemieckiej i w oficjalnych enuncja­
cjach dygnitarzy okupacji zachodnich o po­
t.r:o..ebie przeprowadzenia dekartelizacJI, o ko­
nieczności rozbicia koncernów, o słuszności 
metod prowadzących do likwidacji niemiec­
kiego potencjału zbrojeniowego, ale słowa 

tym więcej różniły s:ę od czynów, im bardziej 
autorzy wszystkich Szturmie brzmiących za­
po'l'liedz1 oddalali się od treści układu pocz­
damSkiego. 

Znane już są i nie wymagające powtórze­
nJ,a historie % odraczanym ad infinitum roz­
'l'liązanlem kartelu masowej ~mlerci - IG­
FarbenIndustrie, zbędne l!ą równld wszellde 
dalsze komentarzA! do wyroku unlew!nnla­
'I\cego Kru.ppa, co - jak wiadomo - wywo­
łało gwałtowny sprzeciw nawet ze strony 
prokuratury amerykańskiej w Norymberdze, 
natomiast mnożą się już nowe fakty, świad­
czące o tym, że koncerny niemieckie w Ich 
dawnej postaci I :r. dawnymi właścicielami 
znajdują wciąż jeszcze gorll\vych obrońców 
VI; niemieckim społeczeństwie i w prasie stN?f 
tachodnlch. 

SEKWESTR Wt.ASNOSCI 
HITLEROWSKICH HANDLARZY BRONIĄ, 
ALE TYLKO W STREFIE RADZIECKmJ 

Przed nledawnym czasem władze radzieckie 
zarządziły na terenie .swojego sektoru w Ber­
linie sekwestr pozostałych jeszcze zakładów 
! posiadłości, które stanowiły własność nie­
mieckich handlarzy wojną . Sekwestr ten 
przeprowadzony był na zakończenie całej 
bardzo rozległej akcji, dzięki której wielki 
przemysł, wielki kapitał i wielkie majątki -
trzy rozsadnikI. hitlerowskiej zarazy, zostały 

rzeczywiŚCie ! to w najszerszym tego słowa 
znaczeniu zdemokratyzowane, gdyi oddano 
je w ręce samych pracowników. SekWelltr, o 
którym mowa, wywoła.ł istną orgię wściek­
łości 11& la.ma.ch prasy kontrolowanej przez 
a.nglosasów, która. za."Zuciła wladzom ra.dziec-

~pełniej słuszne zatem bylo zlikwidowanie Ricbentrop, hrabia Schwerln von Krosigh, cze prywatne przedsiębiorstwo, które ma swó! 
fikcji prawnej i zasekwestrowanie pruskiego generałowIe Brauchltsch i Guderian, a wresz- poważny udział w historii hitlerowskich zdo­
przedsiębiorstwa. cie i znany (i obecnie) przemysłowiec nie- byczy na terenie okupowanYCh krajów Eu. 

Na drugim mlejJcu znalaz.ł się majątek, mieckl Pferdemenges. . ropy. 
stanowiący własność Zygmunta von Trescow. Pozycja piąta na liście zakładów zasekwe- Dzieło dekartelizacji 1 rozbrojenia l:)rzemy-
Majątek znajdował się w obrębie wielkiego strowanych ,których naliczyliśmy razem 36, słowego Niemiec musi być doprowadzone do 
Berlina, miał 1600 mórg pOwierzchnI. Właśc!- to zakłady mechan~czne Schubkegel. Właści- końca we wszystkich sek.orach Berlina i we 
ciel majątku von Trescow był mężem wielce ciel firmy był kierownikiem specjalnego wy- wszystkich strefach Niemiec. Jak!e tragicz­
zasłużonym dla partii hitlerowskiej; jak się działu w hitlerowskim ministerstwie uzbroje- nie grotes~{owy wobec tego musi wydawać się 
okazało finansował on czamą Reichswehrę I nia. Obecnie sam stoi pod zarzutem popełnie- zamiar wyasygn'lw8l'1la 1,9 miliarda dolarów 
SA, zaś w 1930 roku zarząd majątku ufundo... nia zbrodni przeciwko ludzkości, gdy! wydał z "funduszu pomocy Europie" na odbudowę 
wał pomnik "bohatera" i oprawcy hitlerow- jednego ze swoich inżynierów w ręce Ge- tych Mmych koncernów w Niemczech Za-
skiego Leo Schlagetera. W czasach później- stapo. chodnich, które j" zru!nowały! 
szych park majątku używany był przez SA, I Tych kilka tylko pozycji starczy, aby wy- Leopold Marschak. 
jako strzelnica. robić BObie jasny obraz o nastrojach panują-' Berlin w kwietniu 1948. 
11_1"1_1111_1111_1111_1111_1_1111_IIII_nl~III_III_IIII_1111_1111_1111_11I1_1I_lnl_III_IIII11I1 __ IIIIIII_.:II"~ 

Forsłer - zbrodniar:z i ger • anlz t r 
nie przypuszczał, że stanie przed S dem polskim 

Na ws-lQpie posiedz€m,ia 'P T.zedpołudniorwe­
go Trybunał udzieI,ł głosu oskarżonemu, k1.Óry 
złOlŻyd blka oświadczeń w zwią'liku % 7JelLnan,!., 
mi świ<ldków. 

FO<T6'ter usilowal podważyĆ wiarygodność 
ich zerzmań, wyrażając przY'Puszczerti~, ż.e mo­
gli on1 nie rznać języka pierruieold.ego naltyle, 
aby da.kładnie 0ap<!miętać treść Jego pornemó­
wień. To oświadczenie' oskrurri.oillego I!It~1 w 
6przecznośc! z jego :zeznanami Zrłożonyml w 
pierwszym dnJu proce6'U, kiedy niedwuznaat­
nie pnzy.z.na~, że }€90 mowy 1. artykuły nIe da­
dzą się nicrzym usprawied.lirwić. 

Odnośnie jego wl.zyt w ml(\lStaah pow1>atlo­
w)"Ch, o·s.ka,TŹ'l!llY plfóbuJe się tłum.a-czyć, że 
owym dygnitarzem objeżdżającym powiil!ty nie 
musiał być w ka:żdym w}"Pddku on, ponieważ 
świadkowie mogił pomylić jego olSobę z in­
nymi .czołowymi hitlerowcami. 

Wrlk w owczej skórze 
Co d,o pOlliltyki narodowościowej na Pomo· 

rzu, Forsler stara I.>ię część wimy 1Ul"Z1.1c!Ć na t. 
zw. "referat' narodowościorwy" , :r.najdujący się 
w Mo<nachium(?) przy cembra·lnym kierowni· 
ctwie NSDAP. 

Na'l'tępn.ie w o,b&:z,ennych wywodach oSlk.ar­
żony us iłuje podważyć nawet prarwdQmów­
ność hitlerowskiego pisarza Lebsacka, który 
w swel książce o Fors terze był, zdaniem os­
karżonego, nie zaWSZe ścisłym. Co do kontak­
tów z volksdeul6chaani, zamiesa:'kującymi tere­
ny poJ.61k!e prz.ed woj.ną, Fo.rster chce 'Przeko· 
nać T,ryb UIllM , ż~ t'y!lko w jednym wypadku 
mia'! :z nimi S t y Ci1.I1OŚĆ. Swoją :znajomość sto­
suników polskich mial rzekomo czel'pać jedy­
nie l b;ląiek. 

Nas1ępnie o!&karriony przyznaje, że jego M­

tykuł, l'aanie5lZ<:7.ony w "Dan7-iger Vo rpos ten" 
tra.ktował o likwidowaniu t. 7-W. "elementów 

niebezpiecznych dla Rzeszy". Arty'kuł t-en był na :nlemleok" listę narodowl\, a jednocześn'e 
wY'nikrlem wiadomości jakle WÓWCliaS otr.zy- byll wybitnymi fachowcam1. Do trzedej gru­
mywałem - powiedział oskalJ'ŻOllly. - Nikt z py zaliczono Polaków, którym %e"rWo!l.ono lill 

nru wtedy nie przYGuszczal, te mo~emy prze- potyt chwilowy, gdy1 byl1 6ił~ roboczl\. Ci 
grać wolnę l dlalego można bylo wszystko ja- hldzie później mieli być wysledle1ll!. 
wnle wy~owjadać. Parlia za~ mi~la .ro~az Słynna grupa crwaIla _ lo ludzIe !kazani 
wp/ywanla na ludność w duchu IlIemJeckJm. na śmierć. Była to inteligencja polska oraz 

P d k . . k I czynnlkl niewygodne Zł: wrgiędu na 6We prze seu onau a Olem ec a konanIa poIltyczne. Do tej grupy ralJczono 
O '11Gz' to" ni' d l Zydów ju~ r samego ty tulu ich przynależno§cl 

,e c \0 I o aresz wa a :I mor en; wa ra.sowej 
oskarżony obciąża SS d policję, &t>ćłTając się . . 
wybf~lić dzi·aJalność podległych mu czynni. Skoro akcja dobroWolnego ~erl>unku ni 
ków administracyjnych. daJa ipożąpanych Ife.ZultMów, lutJero<wcy Tar-

W dalszym ciągu rozprawy Try'bunaJ przy czy:!!-aJą s·tosować terrrror. W To,k~ 1.941 galIle!· 
stąpił do wysJucllania opiiI!lii biegłego prof.. Ta t:r Forste!l' o,r~z Je<go podwładru lJld yWld '1." 1-
deusza BI.li,kiewkza. Dle zwracaJIt 6Ję do pewnych osób, obieCUjąc 

Biegły stwierdził na wst~pie, że akcja ger- im ~ .Jednej .stron! olbrzymt~ korzyści, a z 
memizacyjn.a na tereni'!! Pomorza zgodna była drvg1eJ strony groząc w raz~ odmowy 05tr.y 
z 1€'lą pseudonauki niemieckiej, glosrz,ącej, że mi karamI. W tym samym CLa,6le wyd3je s;ę 
ludność za.miesrikująca te te'!eny m:ala być rozkarz,y mordowania opornych Polaków nieja· 
rzekomo pOlCbo,dzen.ia germańskie-go. ko dla. pr.zykladu. Jednak do C7.a'SIIl słynnego 

Jedną z metod gel1lnanizacji bylo usilr)wa- wystąjplell1a Fowt~a w roku 1942, przymul! ma 
nie zatarcia cha.rakteru po,lskości tych zi"'ID. chara~ter fun.d'rW1ouaJlny. Dopiero Fonler rw 
Dążono do tego poprzez zakazy używaJlia mo' OH;(lzI~ s.wym zapo,:"JedzIał bezwzględne ~o­
wy polskiej, palenie książek, wykorzenianie s/ępO\\ ame z czynnIkami opornymi, $/OS11JqC 

polskich zwyczajów, zmianę nazwisk, ild. LII- po raz pIerwszy masowy szantaż. 
dzi, którzy nIe poddawali się naciskowI ger- Reasumując tę część QlPlcrlJ!l, prof. B:lił.le­
manlzacyjnemu i bojkotowali takie zarzqdze- wicz &twierdza, że o ile na 1nn~h t~renach 
nia, po prosiu mordowano. okupowanych jednostka, chcąca zgłOSIĆ pl:;:y-

Morderstwa wykonywane były pla.nowo. należność do naro'Clu niemieckiego, mus~'lła 
Dla ułatwie.nia sobie akcj.i wyniszczania "ele- zoobyć .się na wysiłek ,o tyle w oJGcgu \"0<1'­
mentów niebezpiecznych dla państwa niemiec ~tela potrzeba było wy5ilku jednJstkl, IIby 
k:ego" hitlerowcy podvielili ludność na czfe- orrzeć się gernnaniUlcJi. 

ry grupy. Do grupy :pierwszej Ula!~zend wsta- 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111II 
h volk'weul6che, Morzy przYStą.P11i do naro- . 
dowości ni.emieokiej ochotniczo. Ci, cieszyli Tir1 'b 
5i~ przywilejami przysługującymi rd:r.ennym 'i I U na 
N;emcom. D.rugą grupę t. zw. warstwę przej- ~ '- .e...-ll __ 1.-: 
kiową 6ta:oowi11 Polacy, którzy z punku wi- - '''iłi=~:~:~~~~~~~ 
menia hi"]erowców mogli być kandydatami li 

3 7 ~nlę, Helnz! Czemu nie piszecie sensacyjnych 
powieści z życia szpiegów? Moglibyście za­
robić na tym miliony. Jestem tego pewny! 
Bo proszę sobie tylko wyobrazić: nieuchwyt. 
ny ajent radzieckiego wywiadu w mundurze 
ruemlecklego oficera, genialny naczelnik ge­
stapo, przeŚcigający i pozostawiający daleko 
w tyle osławionego Sherloka Holmesa ... Uka­
rane zło I triumfująca cnota, upiększona w 
rezultacie krzyżem żelaznym, dumnIe poły­
skującym na szlachetnej piersi... Słowo daję, 

zakończył rozmowę Leun1tz i odłożył słuchaw 
kę. Spojrzał na stojącego nieruchorao Heinza 
i rzekł spokojnym napozór tonem. - Szef po­
radą:lł, abym wyrzucił was przez okno. lecz ja 
się wstrzymam narazie od wykonania tej nie­
zbyt przyjemnej dla was opera-::ji A teraz -
uważam naszą rozmowę za s1<ońc~oną. Zmia­
tajcie stąd natychmiast! Zrozumiano? 

Dopiero teraz Heinz upnytomnił sobie, iż 
i tym razem Launitz wyślizgnął się z jego rąk. 

- Tak jest, panie komendancie, - odpowie 
dział cicho· I stuknąwszy obcasamI skierowa! 
się do drzwi. 

- Jestem po prostu zdumiony i - rzekł I Za oknem rozległ się przeciągły dźwięk 
niedbale, - zdumienie jest tak wielkie, że klaksonu samochodowego. Heinz nie zwró­
"je znajduję słów, aby móc wam służyć od- ci! na to żadnej uwagi. Z całym natężeniem 
powiedzią. Może posiaram się odpowiedzieć wpatrywał się w swego przeciwnika, zamie-

mogą wam pozazdrościć pisarze! Pierwszo­
rzędny materiał propagandowy. Radzę wam 
wykorzystać ten wa!z pomysł, zarobicie na 
nim, o ile nie żelazny krzyż, to w każdym 
razie niezłą sumkę!!! 

Zamierza! jut opuścić gabinet, gdy ~agle 
usłyszał głos Launibl6. Komendant zbliżył się 
do niego I zapytał spokojnie, zaglądając mu w 
oczy. 

- Czy macie przy sobie pIeczątkę gestapo, 
Heinz? na wasze pytanie w nieco inny sposób!... rzając zadać ostateczny cios. 

Mówiąc to, Launitz podniósł się z miejsca - Słuchajcie mnie uważnie! Launitz! -
I szybko podszedł do fortepianu, który stal dobitnie podkreślał każdą niemal sylabę? -
lledaleko biurka. SIedzący z naprężeniem Człowiek, przysłany przez partyzantów, we­
'tażdy jego ruch Heinz ze zdziwieniem zoba- dług poSiadanego' przeze mnie rysopisu jest 

' ~zył, jak komendant siadł przy fortepianie, wysokiego wzrostu, oczy posiada rzare, włosy 
podniósł wieko i zaczął grać jakis brawuro- jasne.. Czy jest sen~ dalej zaprzeczać tylI) 
IVy marsz. namacalnym dowodom? Przecież wy jeste 

Chcecie zamaskować swój strach i zde- cie światłym czlowiekiem, towarzyszu komu­
.1erwowanie? ze śmiechem zawolał Heinz. - nlsto! - z naciskiem zaakcentował ostatnie 
Posłuchajcie mnie dalej, panie von Launitz. słowa Heinz. 
Od pewflego czasu jestem poinformowany, że Czekał z niecierpliwością na odpowiedź 
na ~erenie Naftogradu grasuje niejaki bol- swojej ofiary. Był pewny w stu procentach 
szewicki wysłannik Jakowlew. Wczoraj usta- zwycięstwa. A, jednak i tym razem szef ge­
lilem niezbicie, że jeden z ludzi Jakowlewa, stapo mocno się przeliczył w swoich prze­
znajduje alę na tererue Naftogradu. Ma nie- widywaniach. Launitz zachowywał niewzru. 
mieckie dokumenty I usil uje odegrać rolę nie- szony spokój, niedbale bawiąc się paplero­
roieckiego oficera. Czemu przesialiście grać, S11lcą. Zmruży t na sekundę oczy I rzekł z 
von Launitz? Grajcie nadal! Bardzo ładna niezmąconym spokojem. 
melodia! ,..- Macie naprawdę niepospolitą wyobra. 

Napięte nerwy Heinza nie v..-ytrzymały tych 
kpin. 

- Przestańcie gadać głupstwa! - wrza. 
snął z oburzeniem, - nie jesteście pajacem 
na jarm.arku!... 

Chciał mówić dale), ale nagle usłyszał zna­
jomy grożny okrzyk, zwierzchnika. 

_ Milcą.eći Na bacznośćl Jak ośmielacie się 
rozmawiać ze mną w podobnym tonie?1 - tu­
balnym głosem rozkazywał Launitz. Znał do­
brze psychologię Niem:ów. Wiedział z własne 
go doświadczenia, iż ten okrzyk posku~kuje. 

Istotnie, Heinz pośpiesrznie wyprostował się 
i przyjął służbową postawę. Jego wybałuszone 
oczy patrzyły w tym momencie prawie bez­
myślnie. 

A Launltz tymczasem już zdążył uzyskać po­
łączenie telefonicrne z Rummlem. 

- Będzie ściśle wykonane wszystko, co pan 
rozkazuje, panie obersturmbahnfuehrerzel -

Wzrok naczelnika gestapo padł na nogę Lau 
n!tza. 

Ze I!:dumienlem Heinz skonstatował, Że r..au­
nitz już nie kulał. Nie miał nawet w ręku las­
ki, z pomocą której ostatnio się porus?al. I to 
właśnie ucieszyło, a zarazem niezwykle pod­
nieciło Heinza. Zamiast odpowiedzi, wyciągnął 
błyskawicznym ruchem rewolwer z futerału 
i :lawola! z d7iką radością. 

- Nareszcie cię złapałem!. .. 
- Macie rację, przegrałem tym razem I -

zmieszał się mocno Launitz, - zupełnie zapo­
mnialem o tej przeklętej nodze. Wygraliście, 
Heinl!:l W nagrodę opowiem wam o wszystkim. 

- Mówi - surowo rozkazał Heinz, nie wy­
puszczając z ręki rewolweru I ciągle trzyma­
jąc Launitza na muszce. Rucbem ręki lCazał mu 
usiąść i usiadł sam przy biurku. 

(D. c. n.) 
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Do najbardziej Istotnych Ul&mlon epoki, 
.fa~ przeżywaIDY, nal.,. to, h posa obozem 
demokraoji I pOlltępa niema dzfj InnegO 
obrońoy szlachetnych, czystyoh l bezintere­
sownych uczuć jednostki. czy ludzkie! zbio­
rowości. ZgniliznIl i deprawacja moralna sta­
ła się dliiś synonimem reakcji, staje się udzia­
łem tych wszystkich, kt6n:y służą za narzędzie 
polityki reakcyjnej. 

Dotyczy to nie tylko Polski, ale i innych 
krajów. Odnosi się to również do takiej dzie­
dziny uczuć i idei - wydawać się to może 
paradoksalne - jak wierzenia religijne. Fak­
tem jednak jest, że Obóz Demokracji polskJiej 
'\lał już niezliczone dowody, że szanuje bez 
lastrzeżeń wolność sumienia, a tym samym 
l uczucia religijne milionów wierzących Po­
laków. Państwo nasze wykazuje stałą troskę 
i o to, ażeby czyste i bezinteresowne wierze­
nia tak poważnej części Narodu Polskielto w 
niczym nie doznawały uszczerbku. 

C. więcej, stoimy na stanowisku. że nie 
ma. I nie może być sprzeczności między dą­
żeniami i celami, jakie nam przyświecają -
między ideami pokoju i wolności narodów, de 
mokracji ludowej i sprawiedliwości spolecz­
nej - a dążeniami wierzących i praktyku-
1I\~ch chrześcian. Uznajemy, że nie ma i nie 
~~że być sprzeczności między obowiązkami 
patrioty-demokraty i postawą Polaka-katoli­
ka Zarówno w tragicznej przeszłości nie­
dawnej, jak i w rzeczywistości dnia dzisiej­
szego, znajdujemy niezbite i niezliczone do­
wody że takie przeświadczenie jest słuszne. 

Powyższe rozważania nasunęły się nam na 
marginesie wiadomości z Kalisza. Bo taki 
właśnie Jest sens i wymowa podniosłej uro­
czystości wręczenia zasłużonym księżom ka­
tolickim, więzionym w latach okupacji w hi­
tlerowskiej katowni Dachau - wys·okich od­
znaczeń państwowych. Przemawtiający w imie 
nlu rządu wojewoda Brzeziński stwierdził, że 
wys&kie odznaczenie duchowieństwa katolic­
kiego jest wyrazem uznania najwyższych 

władz państwowych dla księży-patriotów za 
ofiarność na rzecz państwa i narodu w okre­
sie okupacji i za pozytywną pracę po Wy­
zwoleniu ojczyzny, za macnianie zdobyczy 
Polski odrodzonej i utrwalenie polskości na 
Ziemiach Odzyskanych. 

Miażdżącym oskarżeniem pod adresem fa­
szyzmu niemieckiego, wspieranego - jak to 
Widocznym się stało w świetle opublikowa­
nych ostatnio dokumentów - przez wszyst­
kie siły reakcyjne świata, było wystąpienie 
nagrodzonego ks. biskupa Korszyńskiego. Bi­
skup stwierdził, że zbrodnie oprawców hitle­
rowskich są i zostaną hańbą dwudziestego 
wieku. Ks. biskup przypomniał cierpienia 
więzionych przez hitleryzm księży katolic­
kich i martyrologię całego narodu. Wyraża-
3ąc wdzi~czność za wysokie odznaczenia, ks. 
biskup Korszyński oświadcza: "Dziś nie 
wystarczy dziękować, dziś trzeba z doświad­
czeń tamtych dni mieć wskazania na przy­
szłość". 

Uwaga głęboko słuszna. Naród polski, bro 
niący jego interesów obóz demokratyczny czy­
ni istotnie wszystko, ażeby nie zaniedbać do­
świadczeń tamtych dni. I wiemy wszyscy, że 
stało się to dziś pilnym zadaniem w obliczu 
faktu, że reakcyjne siły świata znów popie­
rają rewizjonizm niemiecki, dążąc do odro­
dzenia sił agresora - i otaczają czułą opieką 
wczorajszych hitlerowskich oprawców. 

I oto jednocześnie ze sprawozdaniem o 
uroczystościach kalisltich w prasie ukazała 

- ( 

ZAWODNE RACHUBY 
niezliczonych .bredni niemieclclch, a nie dla 

Sr. S 

Zamknięcie Tygod la 
Ząem Odzyskanych 

się wiadomość o fajnym układzie poHtyc.z­
nym między Waszyngtonem 11 Watykanem. 
W układzie tym ~SA ZObowiązuje się ~ p.~,­
średnictwem Departamentu stanu uilzleIlć 
poparcia klerowi katolickiemu na całym świe 
cie w zamian za usługi oddane. przez Waty­
kan w kampanii propagandowej przeciwko 
demokracjom ludowym. Układ i potwierdza­
jące go wiadomości z Rzymu świadczą o tym 
przedewszystkim, że Watykan złączył swe wy­
siłki z imperialistami amerykańskimi ira· 
zcm z nimi podsyca niemieckie siły odwetu. 

loh otIar l tak jawnego .poparcia dla planów Onegdaj w parku Helenów od­
~mperiaUzmu amerykańsklep dotychczas było się uroczyste zamknięcie III TygOdnia 
jeszcze nie było. Fakterq jest poza tym, że Ziem Odzyskanych. Pogoda dopisała i dzięki 
proniemieckie wystąpienie Piusa XII zbiegło temu w parku zgromadziły się tłumy miesz­
się z pobytem w Watykanie specjalnego wy- kańców Łodzi. 

slannika Departamentu Stanu USA - My- Uroczystości zagaił przewodniczący Miej-
rona Taylora ł naradami ze specjalnie rów- skiej Rady Narodowej, tow. Andrzejak. 

Wiadomości z Rzymu i głoSY reakcyjnej 
prasy niemieckiej mówią o tym, że papież 

Pius .XII w swym oficjalnym orędziu do bi­
skupów niemieckich biada nad losem ,,12 
milionów Niemców" (dosłownie!) wysiedlo­
ny'ch "ze wschodnich terytoriów tdemieckich" 
- i chciałby "cofnąć to, co się stało". Pius XII 
chce nie tylko zmienić 7-achodnie ~ranice Pol­
ski, lecz żąda również "przebaczenia i pusz­
czenia w niepamięć nieroieckich 'Przestępstw 
wojennych" oraz pomocy na rze;cz Niemiec 
"w odbudowie ich ojczyzny". 

nież na ten czas przybyłymi tutaj biskupami 
niemieckimi - z tymi, co wczoraj stanowili Okolicznościowe przemówienie wygłosił 
wierną opokę hitleryzmu. Najwyższa hie- przybyły z Warszawy wicemarszałek Sejmu 
rarchia kościoła pozostała wierna swej tra- Ustawodawczego, ob. Barcikowski. Dokonał 
dycji sprzymierzania się z najbardziej reak- on bilansu OSiągnięć na Ziemiach Odzyska­
cyjnymi siłami w Europie i poza nią. nych przez okres ubiegłych trzech lat i Wy-

sunął wnioski na przyszłość. - Dzięki ogrom­
Czy taką, swą polityką i działalnością Wa- nemu wySiłkowi Narodu PolSkiego usunięte 

tykan nie obraża uczuć religijnych milionów d zostały z Ziem Odzyskanych, śla y niemcZJ!f-
prostych ludzi, wierzących katolików? zny. Niema już dzisiaj Ziem Odzyskanyah _ 

Odpowiedź nie budzi tutaj wątpl)wości. powiedział wicemarszałek - jest jedna zle-
W zakończeniu chcemy stwierdzić, że my- mia polska, której granice opierają się na 

Ją się i srodze zawiodą politycy reakcyjni, - Odrze i Nysie. Ziemie Zachodnie żYją~ziś 
i ci w mundurach i ci w sukienkach du- pełnią życia polski~go, są odbudowane na, pod_ 
chownych, jeśli w rachubach swych utożsa- stawach pokojowych wbrew zakusom i'rripe­
miają wierzenia i uczucia praktykujących ka- rialistów anglosaSkich. 
tolików-Polaków z uległością wobec reakcyj- W uroczystościach wzięły również udział ze 

Tak -wyraźnego zaakceptowania jedno- nej polityki watykańskiej, wrogiej najżywot- społy orkiestry tramwajarzy łódzkich i Mi-
stronnej "litości" papieskiej dla sprawców niejszym interesom Państwa Polskiego. cji Obywatelskiej. 
~...,. ....... ~~~ ...... ~ .................................... ~ .................................. ~ .......................... ...,.~~ ................... ~~ ...... ~~~ ...... ~~ ....... ~ ..... ~ .............. 

Odznaczenia paRsiwowe dla ks· qźy pat( ołów 
B. weźnrow;e obozów hitlerowstdch kSłQża katoliccy na uroczystościach w .Kaliszu 

W dniach 17 i 18 bm. Kalisz gościł w sw ych murach kSięży, byłych więźniów Dachau I jemy te odznaczenia jako odznaczenia całego 
i innych obozów, którzy odbyli pielgrzymk ę do obrazu Św. Józefa, wypełniając ślub zło- cierpiącego w czasie okupacji za sprawę Pol­
żony w latach prześladowań hitlerowskie h. ski - duchowieństwa. Ojczyzna daje nam 

Przed trzema laty, - kiedy u schyłku woj- wisko obcych, jęcząCY pod knutem bez-
ny, Niemcy uchodząc, likwidowali jeden po bożnej tyranii - jesteśmy dziś ludźmi -
drugim obozy wyniszczenia, liczna grupa księ- wolnymi." 
zy katolickich: Polaków, Czechosłowaków i W niedzielę, dnia 18 bm. uroczystości roz-
Francuzów, więziona w słynnym Dachau zło- poczęły się dekoracją duchowieństwa wy­
żyła ślub, iż pozostali przy życiu odbędą piel- sokimi odznaczeniami państwowymi, przyzna­
grzymkę do KOlegiaty w Kaliszu, gdzie znaj. nymi uchwałą Rady Państwa. Dekoracji do­
duje się czczony od wieków obraz świętego konał w imieniu Prezydenta Bolesława Bie­
Józefa. ruta, wojewoda poznański - Brzeziński, w 
Wśród przybyłych na uroczystość księży domu Kolegiaty Kaliskiej. 

znaleźli się przedstawiciele episkopatu pol- Udekorowani zostali: Krzyżem Komandor­
skiego z tlrdynariuszem diecezji włocław- skim Orderu Odrodzenia Polsld - ks. bisk. 
skiej - księdzem biskupem Radoń~kim, księ- sufr. włocławski - Franciszek Korszyński. 
dzem biskupem sufraganem włocławskm Kor- Krzyżem Oficerskim Orderu Odrodzenia PoI­
szyńskim, księdzem biskupem sufraganem po_ ski - ks. dr prof. Stefan Biskupski, ks. dr 
znańskim Jedwabskim i księdzem biskupem Zygmunt Holdrewicz, ks. dr Stanisław Kry­
sufraganem chełmińskim Czapryńskim na nieki, ks. dr Wacław Staniszewski. Pośmiert­
czele, przybyli też przedstawiciele władz pań- nie tym samym Krzyżem - ś. p. ks. Ludwilt 
stwowych i samorządowych. Obecny był rów- Buja~z i ś. p. ks. Wincenty Treliszewski. 
nież goszctący w Polsce członek Rady Po- Krzyż Kawalerski Orderu Odrodzenia Polski 
lonU Amerykańskiej i dyrektor Ligi Kato- otrzymali ks. ks.: Stefan Bantyk, Piotr Jaro-
lickiej w Ameryce - ksiądz Piwowar. szek i Stanisław Owczarek. 

PrzybyłYCh w pielgrzymce powitał przed Wojewoda Brzeziński przemawiając do od-
kościołem Nazaretanek prezydent Kalisza - zna::zonego duchowiel15twa stwierdził, Że de-
Bonusiak. koracja duchowieństwa katolickiego wysoki-
Prezydentowi - odpowiadał jeden l!; llll- mi odznaczeniami państwowymi jest wyra­

cjatorów ślubowania więźniów w Dachau - 'Ilem uznania najwyższych władz Państwa za 
ksiądz biskup sufragan włocławski - Kor- ofiarność dla Państwa i Narodu w okresie 
szyński, mówiąc o wspomnieniach związa- okupacji i za pozytywną praeę po wyzwolc­
nych z Kaliszem, które podtrzymywały więź- niu Ojczyzny, za umacnianie zdobyczy Pol­
niów na duchu w czasie koszmarnych dni ski Odrodzonej i utrwalenie polskOŚCi na 
w Dachau. Ziemiach Odzyskanych. 

Po wkroczeniu procesji do wnętrza Kole- W odpowiedzi ks. biskup sufragan Korszyń_ 
giaty, wygłosił dłuższe kazanie ksiądz pro- ski w imieniu swoim i odznaczonych, drga­
boszc:>: Karcz, który powiedział m. in.: jącym ze wzruszenia głosem, prosił o podzię­

"Wczoraj zdeptani i rzuceni na pośmie- kowanie Panu Prezydentowi RP. ..Przyjmu-

wyraz swego uznania, a my nadal będziemy 
kochać Ją, służyć Jej ile sił starczy i dla Jej 
szczęścia i pomyślności pracować". 

Przed wzniesionym przed Kolegiatą ołta­
rzem uroczystą Mszę św. celebrował następ­
nie ks. biskup ordynariusz Radomski. Przed 
ołtarzem obok wojewody Brzezińskiego ł 
przedstawicieli władz, zasiedli ksi~ża, zakon_ 
nicy i zakonnice w liczbie ponad 500 z ozna­
kanu b. więźniów politycznych. Podczas na­
bożeństwa ks. biskup Korszyński wygłOSił 
wzruszające kazanie, w którym przypomniał 
tragiczne dni okupacji, spędzone przez księży 
nie tylko polskich, ale również czechosłowac­
kich, francuskich i innych narodowości w 
hitlerowskich obozach koncentracyjnych. Bi­
cie, głodowanie i naj cięższe roboty karne, 
szybko przerzedzały szeregi księży. "Okrop­
ności te są i zostaną hańbą dwudziestego wie_ 
ku - stwierdza kaznodzieja. - Z wolnego 
obywatela kraju zrobiono niewolnika, niena­
wiścią ziały serca i dusze naszych opraw­
ców". 

Cudem nazywa kaznodzieja wyzwolenie na 
na 3 godziny przed egzekucją trzydziestu ty­
sięcy więźniów Dachau przez patrol wojsko­
wy. Biskup przypomniał również martyrolo­
gię całego Narodu. "Dzisiaj nie wystarczy 
dziękować - oświadcza kaznodzieja - dziś 
trzeba z doświadczeń tamtych dni mieć wska. 
zania na przyszłość. 

Po nabożeństwie przeszła przez miasto uro­
czysta procesja wśród śpiewów religijnych i 
przy biciu dzwonów wszystkieh kościołów 
kaliSKich. 

a 

GEN. MIECZVSŁAW MOCZAR 
,Kilka skrzyń granatów rozdanych zostało I dość duże. Na automaty, broń maszynową, 

do batalionów, oraz do pozostałych jed- przeciwp'lncerną - P.T.R.-y, a szczególnie 

Zagrzechotały pepesze, karabiny maszy-I jak swe dzieci. Byliśmy diabelnie zmor­
no ve i huknęły granaty. Kilkunastu szwa- dowani,\ jednak w pościgu przebyliśmy 
bów padlo na miejscu. Reszta zaczęła nowe trzy kilomet~y. 
IJciekać. Jedni pozostawiali wozy, inni pod· Wl'aCdmy do lasu, zbienjąc po drodze 
dnali konie. Roz?oczęliśmy pościg po- trofea w postaci bogato na~dowanych 
przez żyta, za którymi rozpościerała się wozów. Było to pierwsze starcie Pierwszej 
dolina . Spłoszone konie rwały jak hura- Brygady z wrogiem we wsi Wołów. Zdo­
gan. Chłopcy przystawali i z ramion by te wozv naładowane były bronią i amu­
swych towarzyszy sieli serie z karabinów nicją, kilka wozów samego obuwia, mun­
maszynowych za uciekającymi. W czasie durów i koszul. NajwiękSZE:: zafnteresowa­
pościgu padł rozkaz: "rozwinąć tyralierę". nie wzbudziło zdobyte działko . -Radość pa­
Dopadliśmy do wsi. Na drodzE' leżały za- nowała ogromna. Nie ponieśliśmy żadnych 
bite kor.ie, na horyzoncie ginęło już z oczu strat. Wrogów natomiast padło sporo na 
ścierwo 1:1itlerowskie. W żytach zostali miejscu za1>adzki ,oraz na drodze naszego 
ranni i zabici. Dałem rozkaz powrotu. Po- pościgu. 
deszliśmy do wsi, którą przed chwila mi- Posiadali~my teraz kilka par dobrych 
nęliśmy w pościgu. Ludność słysząc strze- koni, oraz wozy - które na jutro będą 
laninę, pO"howała się de swych od lat '1otrzebne. 
pr:>ygotowanych nor, lecz na głos polskiej Buty wyrzucono na kupę, by można 
mowy chłopi wyszli ze swych kryjówek było przepatrzeć. co tam dobrego się zna;­
i powitali nas ja·, synów. Pojawiło się du;c. Kto miał złp. obuwie zgłaszał się do 
setki wiader wody, zaczęto wynosić mle- swe~o dowódcy i prosił o zamianę. Zdoby­
ko w garnkrl('h Stare matule całowały nas la btonią uzbr"iliśmy około 60-ciu ludzi. 

nostek. na trotyl - materiały wybuchowe. 

Dowódcy i żołnierze otrzymali pochwa­
łę za dzielną postawę w walce, w której 
brygada jako całość zdała egzamin na 
5-kę. Stare wygi partyzanckie pomruki­
wali pod nosem, ~:e takiej gratki jeszcze 
nie mieli. Gonić w piały dzień 3 km. -
tzn., że :l hitlerowcami koniec już bliski. 
Konie i wozy zostały wysłane w las. Od­
dział sztabowy wyruszył, by przygotować 
m. p. dla ;ednostki. Koordynaty na otrzy­
tnanie broni były już przygotowane. Ra­
diotelegrafista stukał w guziczek w celu 
nawiązania łączności. Za chwilę uśmiech­
nął się z zadowoleniem i mruknął pod no­
sem: "jest". 

W radiogramie prosimy, by dali nam 
odpowiedź) czy broń otrzymamy jeszcze 
dzisiaj. bo do odbioru jesteśmy przygoto­
wani. Podaliśmy czas - godz. lS-ta, w 
której będziemy oczekiwali na odpo­
wiedź. 

Z każdego batalionu wydelegowano plu­
ton ,który wyrusza na polSonę w celu przy­
gotowania chrustu do rozpalenia ogniska. 

O godz. lS-ej Saszka znów k~adzie słu­
chawki i wali w . swój magiczny guziczek. 
Za chwilę jJisze. Radiogram był krótki: 
"dziś o godz. 24-e; przybędą samoloty na 
wyznaczone koordynaty. Należy rozpalić 
8 ognisk w formie litery "T". Samolot po 
rozpoznaniu was da rakietę koloru zielo' 
nego. Serdecznie was pozdrawiamy. Przy­
będzie do was człowiek z radiostacji. Pry' 
tycki". 

Zapotrzebowanie MSze M 1),106 oyłt> 

Wyruszyliśmy z "Jankiem", "Maria­
nem" i "Władkiem" biorąc z sobą kilku­
nastu żołnierzy w kierunku polany, by 
obejrzeć ;ą póki ;est jeszcze widno i wy­
znaczyć obstawę do odbioru spadochro­
nów. 

Kompania gospodarcza przygotowała 
kolację dla jednostki. Na wozach zabra­
nychNiemcom było sporo słoniny i kon­
serw, tak że należało się spodziewać do­
brego posiłku, a jeść chciało się każdemu 
diabelnie. . 

Idąc w czwórkę w stronę polany rozma­
wialiśmy głośno o olbrzymich zadaniach 
jakie stoją jeszcze przed nami. Po 
otrzymaniu broni, która l1apewno dziś "z 
nieba" nam spadnie, możliwości rozszerze­
nia walki w terenie będ~ kolosalne. 

Najważniejsza sprawa, która nas gnębi­
ła i która nie była dla nas dostatecznie ja­
sna. to sprawa N. S. Z. Po zatrzymaniu 
"Zeba", który został odbity przez Niemców, 
należało się liczyć z tym, że bandy N. S. Z. 
współpracujące z okupantem przybyły na 
teren kie10cczyzny z zadaniem mordowania 
żołnierzy Armii Ludowej. 

J emiby ktoś zapytał, dlaczego sprawę tę 
stav.'iam jako jedno znajpoważniejszych 
zagadnie1 to odpowiedziałbym, że wróg N. 
S. Z-owski był dla nas bardziej nicbezpiecz.­
l1yw. niż hitlerowscy okupanci. 
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G · ordano Bruno ( 58- 6 O) 
w 400-nct rocznicę urodzin, -

W bieżącym roku obchodzimy czterech- w Padwie, lecz zwabiony przez hrabiego Tak zginął człowiek, który miał odwagę 
setną rocznicę urodzin wielkiego myśliciela Moceniego do Wenecji został wydany w rę- walczyć o prawdę! Pisma tego niezłomnego 
epoki Odrodzenia - Giordano Bruno ce "l§więtei inkwizycji". Po siedmioletnim i w~elItiego myśliciela, z których najznako-

Giordano Bruno filozof i poeta oochod?ił więzieniu, inkwizycja wydała na niego wy- mitsze są w języku włoskim zc'lradza,ią 
~ Noli pod Neapolem. Za młodu wstąpił do rok śmierci przez spalenie na stosie za he- umysł simy, odważny, wraiEwy, zdolny do 
ukonu Dominik!inów,. lecz wkrótce podcj- re~je i zerwanie ślubów zakonnych. Kilka- głębokiego natchnienia. Jego Cr.'Ja delle ce­
t'zany o powątpIewam e w dogmaty religi.i- krotne namowy by Bruno odwołał swe nau- ne6 (Pczta popielcowa) jest apologią sy­
ne zmuszony został do ucieczki z 7.akonu, ki były daremne - Bruno był nieugięty, stemu Kopernika. Spaccio d~'ll~a bestia 
Ponadto zapoznawszy się z odkryciem Ko- Wyroku tego musiał męczennik prawdziwej trionfante (Paryż 1584) jest 15atY!'yczną 
pernika, uwierzył, że ziemia się obraca, n~uki wysłuchać na klęczkach, po czym alegorią o wadach epoki; w caIJala cle! (:l.'.­
l>rzez co popadł w ,.herezję" i mUSIał rato- w:Jtał i rzekł do swych katów: "Z więks,za wolIo Pcgasco (Paryż 1585) zacbwah irCl­
wać się przed represjami wszechmożnej in- tncogą wydaU,,~cie ten wyro7{; na mnie} niż nicznie "szczęście" nieuctwa. Poezje jego. 
kwizycji. ja go wysłuc7ulłem. wydane pod tytuł~ Degli croici furori 

Prowad~ił ~ycie koczownika, błąkając się Z publicznej kaźni Gierdano Bruno uczy- (Paryż J583) słttll'.rią miłość prawdy. 
po EuropIe. W roku 1580 był w Genewie niono "budujące" widowisko dla przyby- Wszystkie jego prace przenikl. uwielbienie 
Jednak wkrótce poróżnił sie z kalwinami. łych licznie do Rzymu na rok jubileuszo- przyr0dv. Jest on filozofem głoszącym nie­
skutkiem czego udał się do Paryża i tam wy pielgrzymów z całej Europy. zruszczalność materii "nic nie zmienia sub­
tI ',~łaszal publiczne ~relek::i ,~ ,.b wielkiej O kaźni tej pisze Ingersoll "kapłani, wy- stancji rzeczy i niezniszczalna jest, ani s~ę 
sztuce. Przeniósł się potem do Londvnu, znający doktrynę powszechnego wybac:!~l- rodzi ani się nISZCZY, lecz wsz,vr:tl,o z niej 
gdzie żył pod opieką posła francwuiie~o nia win - kapłal11, którzy gdy llderzo- pow~taje i do niej wraca". 
De Chatea~neuf. Tu też napisał naj cenniej- no ich w jeden policzek nastawiali drugi, - Imię Giordano Bruno pozostłnie dla nas 
sze. swe dZleła. W 1585"roku przez Paryż znosili z krwiożerczą radością wiązki chró- zawsze symbolem walki z denmot1 i wstecz' 
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OB, ZIALEWSKI - prosimy o do&itftooiW6 
wy}aśn~,enie, w jakim c,eJu li od kogo choede 
o'trzymać zaświadczenie o \którym pdsrea!Je? 

TOW. WALDEMAR WASlAK - W Z>!i6W 

dzie zgad'liamy się ;z; Waszymi wy'W'od,am!. LisIt 
Wasz zaopatrwny w uwagi I!'ooalkocji ikderuje­
my do ood'Powieookh władz. 

OB. JAN OLSZACKI - W zupehnośol po· 
dzielamy Wasze zdanie, lliadlQw<IIDAe 5'i ę goepo 
daJ"la wobec Was jest oburzające. Sprawę tfł 
na.!eiŻy sJd.erowa,ć do Sądu. 

OB. A. ROZEN - Ni,ej.edJnotkiJ'otn.ie POlIU­
S!Z,alJiśmy SlP'rawę niedlbarego t:r1llkJtowan,ia pa. 
cjem:tów w UbeZ'pi€Czi\!1ni Spo'łOCZil1Jej t na. t,.e 
tematy nadal pis.ać będ41emy, jeśli lIl~e mj:dą 
=iany na leps7Je - w 00 ba,rozo chcielilbyś­
my wielrzyć, 

KOMITET DOMOWY PRZY UL. SKŁADO­
WEJ 32 - Rozumi€llllv. że sprawa wxbiÓTki ko 
mórek jest przykra dla l-O,katocr:ów, tnie nmiej 
wiąże s ię ona ściśle z planami regulacyjnymi 
Zacz,ąodu Miej&kiiego, Ikrt:ÓTem'll budymi€lk z !ko. 
mórkami staje na p'rLelSlDko.mie w '\yYiI'ówm=l~ 
u.licy. Zwróćcie się w tej €I)!lT'awie do nadZiO'l"U po. Jechał d.o Tuluzy, Marburga i Wittenber- ' stu do nóg tego nieporównanego człowie- nictwem. 

W t h t h ka", gI; . mIa~ ac . yc . przez lat kilka nu· f. D łl,;d7",d'i 'Budowlaneoqo - Legiolllów 8, pokój 250. 
bl1czme ~los~ł sW?Je Wlelkie prawdy nauko- 1I~1I1I_1II1_1I1I_1I11 
w~. ,oPlera.)ac R1ę o n.aukę Kopernika ten 
WI~~ człOWIek dowodzlł, że w nieskońC7.o­
nos~ przest~zeni znajdują się światy 'w'ięk­
sze t wsp?l.tl1,alsze od ?UMzego, Nie wiadomo 
co mogło go skłonić do powrotu do Włoch 
w roku 1592. Przez pewien czas mieszka! 

1I1I_1I1I_1II1_11II __ 11I1_11II_1II1_1I1I_IIII_n 
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Przemysł wełniany walczy o pierwszeństwo 
We współzawodnictw:le tkaczy pracujących 

na dw6ch krosnach kortowych wyróżniły się 
w PZPW Nr 1: Irena Karbowska (150 proc,) i 
Alfreda Ciszewska (147,2 proc,), 

W PZPW Nr 2 najlepsze rezultaty uzyskali: 
Franciszek Pllarskl (157,6 proc,), Wacław Ry­• marcz.yk (153,8 proc,) 1 Franciszka - Ka'o'"ałek 
(152,9 proc,). 

W PZPW Nr 35 Bolesław Szymański i Zdzi­
sław SzymańSki uzyskali po 160 proc, Stani­
sław Kmin osiągnął 159,8 proc. 

W PlPW Nr 36 wyróżnili się: Jan Pawlak 
~160 proc.), Wa~ław Ehel (159,9 pro";;.), Józ~f 
Maliszewski (159,6 proc.) i Stefan Matuszew­
!Ski (159,3 proc.). 

w PZPW Nr 38 Ewa Krysiak i Stanisław 

Rosiak osiągnęli po 147,3 proc. 
W PZPW Nr 39 odznaczył się Ignacy Szwan­

ke (150 proc.). 

11 • Ku sel o ganll zneJ 
Wspólne zebrania czlonkó PPR I PPS 

vlr Łodzi w dalszym ciągu odbywają się licz 
He wspólne zebrania członków PPR i PPS na 
których omawiane są zagadnienia zbliżają:ego 
s:ę scalenla polskiego ruchu robotniczegi!>, 
TRAMW AJARZE DEKLARUJĄ POL MILIO­
NA ZŁ. NA BUDOWĘ WSPOLNEGO DOMU. 

Na odbytym w sobotę zebraniu aktywu pra­
cowników tramwa1jów łódtzkich przemawiali 
p:erwszy sekretarz Koła PPR to~'1, Loga So'wiń 
sl1i i puewodniczący WK. PPS tow. Duniak, 
Po oi.ywionej dyskusji. w której brało udział 
9 mówrów, tramwajarze l.adeklalTowali sumę 

500.000 złotych na budowę Domu Z],ednoczo­
nej Partii, 

AKTYW GORNE,J PRAWEJ 1 CZERWONEJ 
PRZECIW PRAWICOWCOM 

Na zebraniu aktywu dzielnicy Górnel Pra­
wej PPR i "Czl!'IWonej" PPS obecnych bylo 
powyżej 350 działaczy obu partii. Po refera­
tach tow, redaktora Pokorsklego (PPS i prezy­
denta miasta tow. Stawińskiego (PPR) Tozwlinę 
la si~ interesująca dyskusja, w której mówcy 
rozważali sposoby walki z prawicowcami, szko 

u owa wy o 
otrzymał śmv tUŻ 380 tys. ton zbOŹlI 

Jak wynika !l meldunków otrzymau){ch z prrzewidująca doslawę 300.000 ton, natomiast 
punktów przeładunkowych w Przemyślu i Ja- na pocze dodatkowej umowy' na dostawę 
godzin ie, ogółem nadeszło do Polski na pod- 200.000 ton otrzymaliśmy już 80.780 ton, 
stawie dwóch umów handlowych 20.046 wago Pozostałe 110.220 ton, które mają nadejść 
nów zboża radzieckiego wagi 380.780 ton do żniw, oraz istniejące zasoby kraiowe nie­
IN ten sposób wykonan.!l zastała cal· wątpliwie pozwolą nam przetrwać bez więk­
kowicie pierwsza umowa polsko - radziecka szych trudnOŚCi do nowych zblor6w. 

d~ącymi realizacjI Jedności organicznej. Dord 
na zbiórka na budowę Wspólnego Domu dała 
6.900 zł. 

AKTYWISet RUDY PABJANlCKIEJ 
lA JEDNOSCIĄ 

Na naradzie aktywu PPR 1 PPS w RudzIe 
Pablanlcki j referaty wygłor.ili Cichodkl (PPR) 
i sekretarz wojewódzki PPS tow. Wincenty 
Stawiński. Pa dyskusji w kt6reJ wzIęło udział 
'ł osób, zebrani jednogłośnie uchwall1I rezo­
lucję, witającą fakt postawienia na porządku 
d'ziennym ruchu robotniczego w Polsce sprawy 
jedności organiczeneJ, 

100 dzIałaczy Górnej 1 Chl>'Jen za Jedru!t partią 
robotnlcz~ 
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Zebran ' aktywu dzielnicy "Gómej" PPR 
dzielni "Górnej' " ChoJny-Południe ! Choj 

. ny-Pólnoc PPS obecnych było około 700 akty 
wistów obu parti!o Po wysłuchaniu referatów 
tow. tow, Kubiaka (PPR) i Kowalskiego (PPS) 
i po dyskusji, w której brało udzial: 4 towarzy 
szy 'l. PPR i 4 z PPS, zebrani przeprowadzili 
doraźną zbiórkę na budowę domu na siedzibę 
władz centralnych Zjednoczonej Partii. Zebra 
no sumę 6.000 zł. 

· erzymy s·ly ~, 
l;ednoczenie precyzy~nego i oPtycznego przemysłu szkoli fachowców 

AKTYWISCI BAŁUT, JULIANOWA i RADO­
GOSZCZA OBRADUJĄ 

W niedzielę odbyło się wspólne zebranie 
aktywu obu partii, dzielnicy Baluty. Julianów 
i Radogoszcz. Zebrani w licIZbie 180 os6b wy­
słuchali referat6w tow. tow. Berli,kf.ego (PPR) 
l Bugajs,kiego (PPS), poczym w ożywionej dy­
skusji omawiali zagadnIenia związane z przy­
spieszeniem jedności organicznej ruchu robot 
niczego, 

W ·tych dniach odbył się w Łodzi Zjazd I cę samokształceniową i pomoc w Ilauce mniej 
dyrektor6w, kierowników warsztatów i in- zaawansowanym uczniom. Samorząd kontro­
struktorów szkół podleglych Zjednoczeniu Pre Juje pracę organizacji młodzieżowych:' ZWM, 
cyzyjnego i Optycznego Przemysłu. W Zjeździe OMTUR i ZHP. 
wzięli udział delegaci z Łodzi, Warszawy, Współpraca uk~7.tałlowała się bardzo po­
Wrocławia, Torunia i Nowego Tomyśła, któ. myśl nie. Nie brak tu organizacji sportowych. 
rzy uczestniczyli w lekcjach pokazowych war W związku z przygotowującą się wystawą 
sztatów szkoleniowych zarówno przy ośrod- przemysłu Ziem Odzyskanych, na kt6rej po­
ku, jak i przy fabrykach. W szeregu wygło- ważny dział ma stanowić sz.lmlnictwo prze­
szonych referat6w zobrazowano całokształt" mysłowe, Ośrodek przygotowuje nie tylko 
pracy wychowawczej nauki zawodu, podsu- eksponaty z zakresu szkolenia zawodowego, 
mowując jednocześnie dotychczasowe osią- ale pokazy pracy kulturalno-wychowawczej w 
gnięcia. świetlicy. We Wrocławiu wystąpi 200-osobowy 

Dyrektor Ośrodka Łódzkiego, mgr. Ma- zespół recytacyjny, który wykona cały sze-
1'ian Mikuta szeroko i z zapałem m6wi o swo- reg najcelnieiszych utworów !Dobrze - Maja­
jej placówce. Podległe Zjednoczeniu ,Szkoły kowskiego, Sląsk śpiewa - Tuwfma Robot-
Ośrodka Szkoleniowego Przemysłu Metalowe_ nicy! BronieWSkiego i inne). I 
go obejmują zasięgiem swym 11 fabryk, jak: Na wystawę zost<ln'l Odrl nll(" jako ekspo­
Łódzka Fabryka Maszyn, Firma Weigt, Me- naty, zeszyty konkursowe dobrego czytania, 
ble gięte I Inne. Ogółem szkoli ośrodek łódz­
ki przeszło 300 osób, poza tym w u~jęciach 
świetlicowych bierze udział także 35 uczniów 
gimnazjum Fabryki Zegarów. Siu e 

30 osobowa grupa taneczna w~'llo0ml szereg 
tańców polskich Ośrodek ma na 'celu wycho­
wanie nowego pracownika prźcmys}u, praco_ 
wnika, który potrafi zająć czynną postawę 

wobec wsp6łczesnego życia. I dlatego kła­
dzie się większy nacisk na wychowanie mło-

W wyniku doraźnej biórki na budowę Do­
mu Zjednoczonej Partii zebrano 5.054 zł. 

dzieży, niż w innych szkołach. Dlatego tutaj 250.000 NA BUDOWĘ WSPOLNEGO 
akcja kulturalno wychowawcza stoi na wy- DOMU 
sokim poziomie. Umuzykalnienie młodzieży, Odbyło się również wsp6lne zebranie akt y-
zorganizowane uczestniczeniem w koncertach. wu PPR i PPS w PZPB nr 6. na którym re~ 
teatr, zorganizowane na terenie szkoły lekcje fe raty wygłosili tow. Karbowiak (PPS) i tow. 
słuchania muzyki z prelekcjami, szeroko roz- mjr StnelczY'k (PPR). Po dyskusji, w kt6-
budowana akcja odczytowa. Dyscyplina pra- rej wz!ęło ,ud.ział 9 osób, 'lIebra!l1 uchwallU 
cy i szerokie uświadomienie nowego praco- re-ŁOlucJę witającą uchwały KomItetów Cen-
. ik t d . d' d"" rr h ) Ira,lnych i zade'klarowail.i 250.000 złoty,eh na 
w~, a - ~ o. eWI7.a , nl'ł 7:JSleJsz~_o, a.s, o budowę wspólnego Domu. 
kto1'e ?rzys~leca zarowno .pI acow111kom Jak Pozatym odbyły SIę wspólne zebrania w fir 
l ucz1110m Osrodka ~zkolenlOwego Przemysłu I mach "Cewka" .,FIajdenberg" ,;Bistram" w 
Metalowego w ŁodZI PZPB Nr 5 (zmiana II) i w szeregu lnny-ch za 

Natalia Pacanowska kładów pracy. 

--------~------------
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Szkoły przemysłowe i g!mnazj1)m są na 
poziomie szkół średnich prócz tego jest czyn­
na wstępna! pierwsza licealna. Szkoły prze­
mySłowe i gimnazjum mają w szybkim tempie 
dostarczyć wykwalifikowanych robotników z 
tytułem czeladnika, Liceum szkoląc wykwali­
fikowanych techników daje bezpoĘrednio 
wstęp na wyższe uczelnie politechniczne. 

/ gotowość do jedności organicznej 

Uczniowie rekrutują się w 80 proc. ze 
sfer robotniczych, 15 proc. - to dzieci drob­
nych rolników, pozostali - inteligencja pra­
cująca. 

Punktem ciężkości szkolenia są warsztaty 
szkolne. wydzielone przy ul. Łąkowej 22 i 
warsztaty przyfabryczne. Lekcje i wykłady 
odbywają się w lokalu gimnazjum Z. Pęl­
kowskiej w godzinach popołudniowych. 

Uczniowie zarówno gimnazjum, jak i lice­
um otrzymują stypendia, natomiast ucznio­
wie szkoły przemysłowej są zatrudnieni w fa­
brykach i otrzymują wynagrodzenie za czas 
nauki w szkole według norm umowy zbioro­
wej. 

Szkoły przemysłowe. podległe ośrodkowi. 

odbywają praktykę przy r6żnych warsztatach 
pracy - wydzi,elonych, przyfabrycznych, Szko 
ły pOSiadają samorząd szkolny, pracujący wy 
tolatnic. Przede wszystkim zorganizowano pra-

w niedzielę dn. 18 b. m, odbyła się w Do- sił mjr Ruda. Zebrani aktywiści w ożywio- na w organizacjach ideowo-wychowąw­
mu Żołnierza narada lódzkiego aktywu aka- nej dyskusji poruszyli sprawę jedności or- czych: ZNMS, AZWM "Życie", ZMIŁ...,ZMW 
demicklch organizacji ideowo-wychowaw- ganizacyjnej akademickich organizacji ide- .,Wici" i KSW( zgromadzona w rlniu 18. IV. 
czych: AZWM "Życie", ZNMS, AKMW owo-wychow.awczych, ~tó1'a zapewni pow- 1948 r,) l najwyższą radością witamy utwo--
"Wici" i KSW zgromadzona w dniu 18. IV. szechny udZIał studentow w pracach orga-. ., . 
skowych. poświęcona Powszechnej Organi- nizacji "Służba Polsce". i r~em~, maso:weJ ogoln?-mlo~Zleżowe.i orga­
zacii "Służba Polsce". Po d_v~kusii zebrani uchwalili zg!ni3z()J'!l IlllZ~CJI , .. Słuzba Polsce , ktor~ poprzez .pra-

Obszerny referat na temat perspektyw przez AZMW "Wici" rezolucję następują- cę l .słuzbę dla potrzeb. ~olskl Ludowej po­
rozwojowych ruchu studenckiego i udzialu cei treści: zwoh wychowac młodzl~Z. pod wzglę~em 
studentów w P. O. ,,~łużba Polsce" W~'g!o- My. młodzież akademicka Lodzi. zrzeszo- społecznnn, mor!iln~ I flZYCzny~. StWler-:-____________________ .;;' ______________ ...;.~ dzamy, ze ObOwIązk1em naszym Jest czyn-

I "ter"eloc ie h C t I -hó ne uczestnictwo we wszelkich pracach, po-
• _,...;;.,;;..;;;.....;".;;;..".;..;§;;;, . .;Z;..;;II::;.;C;;.;.~...;;;;;.;;z;;.;;I;::;'.;;.;e;;;;.:;;.;n:.:..;.;,:.:;;.; ... ::. dejmowanych przy populary~('ii i orguni. 

Olaczeno pocztowcy ol-e maJ-ą z· lo bka l~~~~iiej';;~Ż~ j:~~:~tę~:~h l~O~~~Z~~~. ~~~ & razem z najwyższym entuzjazmem witamy 
powszechnie się dziś przejawiające dążenie 

tucje mają już dawno żłobki mimo, że liczą młodzieży do zrzeszenia się w jednej, ma-Ostatnio wyczytałem W gazecie, że wkrótce 
uruchomione będą poczty ruchome, Nie bę­

dzie więc potrzeba czekać z listem i około 4 
km biegać na pocztę. Dziwi mnie tylko to, że 
w tak wielkim mieście, jakim jest Łódź, nie 
rnożna urządzić poczty w naszej dzielniCY na 
stałe. Przecież pomieszczenie, choćby i nie­
wielkie, powinno się znaleźć, Nie tylko zresz­
tą na pocztę nie ma lokalu. ale Zw, Pocztow­
ców nie ma również pomieszczenia na żłobek 
dla dzieci swoich pracowników, Inne insty-

nawet mniej pracowników niż poczta, sowej organizacji i stwierdzamy, że doło-
(-) Andrzej MaclejowskJ żymy wszelkich starań, aby dopomóc W 

Łódź. uL Majowa 3, jaknaiszybszym utworzeniu takiej wspólnej 
* * * organizacji, gdzie zgromadzimy się wszy-

Od Redal,('ji: Sprawa, którą porusza ob, scy, aby tam wydatniej i lepiej móc pra­
Mac!ejowski, jest pilna i ważna, Uważamy, cować dla potrzeb swojego kraju, umacnia-

nia w nim sprawiedliwego ładu. Usilnie bę­
że instytucji. liczącej ponad 2000 pracowni- dziemy się starać, aby wspólna przyszła or" 
k6w, z ,której 5? p~ocent stanowią kobiety, '!'anizac.ia stała się organizacją całej pol­
najez:;, Się odpOWiednIe ponueszczenJe na ttr'lą- ski ej młodzieży akademickiej, wspólriota 
dzenie żłobka. I jej pracy społecznej i naukowej. --
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Cudze ćhwalicie • • -swego nie znacie ••• 
Dlaczego jesl lak 

Zacznę od faktów i cyfr. 
. W drugiej połowie lutego w pełni sezonu 

ZImowego Komisja Kontroli Społecznej z 
ramienia Miejskiej Rady Narodowej w Za­
kopanem stwierdziła, że na ogólną liczbę 
1-'113 wczasowiczów skorzystało z domów 
OOI><?CZynkowych 72 robotników fizy~ych 
czyll 5 procent, a reszta to pracownicy 
umysłowi, a wśród nich poważna ilość dy­
rektorów, naczelników, inspektorów. 

To było w lutym. A może obecnie jest 
inaczej? Niechaj znów mówią cyfry: z do­
mu K. C. Z. Z. "Bristol" od l-go do 15-go 
kyvietnia na 150 wczasowiczów korzystało 
20 robotników fizycznych. Gdzie leży przy­
czyna tego niewątpliwie nienormalnego sta­
nu rzeczy? Dlaczego z wczasów w Zakopa­
nem k<>rzysta zaledwie 5-15 procent ro­
botników fizycznych? 

Nie trudno odpowiedzieć na te pytania. 
Z rozmów z garstką robotnic przebywają­
cych ze mną w domu wypoczynkowym 
"Bristol" wywniosko",:ał~, że jedynie 
szeroka propaganda ZVl1ązkow Zawodowych 
i czujna i troslj::liwa opieka Rad Zakłado­
wych skłonić może robotnika, by zechciał 
wyruszyć w daleką podróż. 

- "Mnie dyrektor przekonał, bym poje­
chała do Zakopanego". 

- "Żeby nie Rada Zakładowa - ja bym 
się nie zdecydowała na taką · podróż dale­
ką". 

- "A mnie Zw. Zaw. nie chciały skiero­
wać do Zakopanego twierdząc, że kont y­
gent już jest wyczerpany". 

Takie i tym podobne są wypowiedzi ro­
botnic zadowolonych, .te udało im się uj­
rzeć ten uroczy zakątek Polski. W odróż­
nieniu od wszystkich pozostałych wczaso­
wiczów, którzy znają Zakopane jak swoje 
własne miasto, ta garstka robotników p~ 
7'(W pierwszy ujrza1a góry. Nie żalowaiIi ro­
OpJnioy, że się wybra~i w tak daleką podróż. 
nię żałowali nawet ci, którzy pracują 
we Wrocławiu. 

lIiewielu robolllików w Zakopallem ? 
tnik marnuje swój urlop - nudzi się, nie Krótki pobyt w Zakopanym przekonał 
poznaje terenu. Pomimo złej pogody grupa nas, że przy dobrej woli można wiele zdzia­
robotników z turnusu 1-15 kwietnia poży- łać. Jest jeszcze wiele braków. Komisja 
tecznie spędziła wczasy. Odbyło się pięć wy- Kulturalna przy Zw. Zawod. powinna SIę 
cieczek w doZiny i w góry, rzetelnie i trosk- zainteresować nimi i w miarę możliwości 
liwie zorganizowanych przez ob. Lorka. usuwać. Marne są biblioteki - nie ma w 
Z inicjatywy ob. Lorka mieliśmy możność świetlicy fortepianu, jeszcze nie we wszyst­
wysłuchania koncertu poświęconego twór- kich domach są etatowi instruktorzy tury­
czości Stanisława Moniuszki, (ku uczczeniu styczni. 
75-lecia śmierci) wczasowicze otrzymali ul- Poinimo tych braków gorąco poleca..'l1Y 
gowe bilety na ten koncert. W świetJicy Zakopane robotnikom, zwłaszcza tym, 
"Bristolu" odbył się świetny wieczór autor.- którzy gór nie znają. Nie kierujmy się sta­
ski tow. Władysława Broniewskiego, oraz I rym przysłowiem "Cudze chwaZicie, swego 
występy grupy regionalnej, tańce góralskie, nie znacie". 
pieśni i recutacje. B. Beatu8 

iiS 
c.zqte'nicQ pioSzQ 

Dziękujemy Dyrekcii 
Mieszkańcy dzielnicy Doły, a jest ich kilka 

tysięcy, gdy chcieli nadać list polecony, te­
legram, paczkę lub przekaz pieniężny zmu-

.. szeni byli udawać się do "najbliższej" agencji 
pocztowej, która mieściła się przy ul. Zgiers_ 
kiej tuż przy Julianowie. Przestrzeń tę można 
obliczyć na około 10 km. 
Aż tu nagle, dnia 15 b. m. przy zbiegu ulic: 

Poczt • 
! Telegrafów 

,t'Okutu ące nap sy" zu łtafą 
w związku z notatką p. t. "Pokutujące na­

pisy", która ukazała się w dzienniku z dtV8 
10. 4. b. r. uprzejmie prosimy Ob. Redaktora 
o łaskawe zamieszczenie poniższego wyjaśnie­
nia. 

Fabryka nasza przed wojną eksportowała 
swe maszyny zagranicę, poza tym była znana 
w całej Polsce ze swej produkcji maszyn włó­
kienniczych. Dla utrzymania kontaktów z 
obu stronami nazwa firmy pozostała celo­
wo dotychczas bez zmiany. W mal>CU b. r. na­
kazem władz wyższych, gdyż tylko te decydu­
ją w tej sprawie, zakład nasz otrzymał nową 
nazwę· Natychmiast został zamówiony no­
wy szyld, który ma być gotowy w najbliż­
szych dniach. Rzekome emblematy "Arbeits­
frontu" są ryslmkiem zwykłego koła zęba­
tego i namalowane grubo przed tym nim po­
wstał "Arbeistfront". Symbolu tego używa 
wiele stowarzyszeń i instytucji, jako godła 
charakterystycznego dla przemYSłu metalo­
wego. 

Dyrekcja i Rada Zakładowa 
f-my d. "MueIler et Seidel" 

w ZW. ZAWODOWYCH 
Wojska Polskiego i Przemysłowej gromady ODCZYT 
ludzi przed słupami, na których umocowano . Z?J"ząd Zw. Zaw. Prac. Sam. T~ryt. 
tablicę z napisem: "Poczta". l Vzyt. Publ. w Polsce, Oddział I w Łodzi 

Jest to poczta przyjezdna, która w godzi- zawiadamia, że w dniu 21 kwietnia b. r. o 
nach porannych zabiera przesyłki wszelkiego rekcji Poczt i Telegrafów za tę wspaniałą ino- god:~_ 16-tej odbęd~ie ::;ię zebranie pracowni­

kćw Wydzlału Oplekl Społecznej w lokalu 
rodzaju, jak również nadaje telegramy. wację. ZWiązkowym, przy ul. vVólczańskiej 5. Od-
Tą drogą, za pośrednictwem naszego naj- Za mieszkańców dzielnicy Doły: czyt .p. t. "Czy był początek świata i czy 

popularniejszego dziennika "Głosu Robotni- (-) Łukasiewicz Stanisław będZle. koniec świata" wygłosi T. Roma-
czego" pragniemy złożyć podziękowanie Dy-' Łódź, ul. Reja 13 nowskJ. 
11_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_1111_'111_1111_111'_'111_1111_111'_1111_111'_1111_11II_,II,_,II,_,III_III,_U 

rz we w z • r 
·Nie wiem jak w innych domach vr-,rpo-

czynkowych, ale w "Bristolu" jest pod każ- zaopafrzenie ludzi pracy w I kwartale 
dym względem lepiej, aniżeli było dwa la­
ta czy rok temu. Jest lepszy wikt, a na per- Analizując liczby dotyczące zaopatrzenia 
sonel nikt nie narzeka. Swietnie się spi::;::: kartkowego w naszym mieście za I kwa_rtał 
mstruktor-przewodnik górski i organiz'1to:· roku bieżącego_ obserwujemy stale pOWJęk­
wycieczek f imprez ob. Eugeniusz Lorek. szającą się liczbę uprawnionych do korzysta-

Organizatorzy wczasów winni o tym pa- uia z kart I-ej kategorii. Świadczy to, że po­
miętać, że bez dobrego przewodu'ka robo- większla siil systematycznie ilość zalrudnio-
_';"''-'; ___ =~~m~._=Q==''';;:;_';''~~_'';'' ____ ~~~ __ '=_~_~_ ,. - .~ ~W~& , 

Roboty · wodociągowe już rozpoczęte 
Pr~ce "rzy urzaizen ~ch kan~"zllcv nvcb 

Przed dwoma dniami Dyrekcja Kanalizacji 
Wodociągów rozpoczęła sezon budowlany, 

przystępując do urządzenia sieci wodociągo­
wej na łącznej długości 4-ch kilometrów. 

W pierwszym etapie prac przystąpiono do 
rozbudowy Sieci wodociągowej na ulicy Wól­
czańskiej od Bandurskiego do Skorupki. 

Kolejno prace obejmą odcinek ulicy Żwir­
ki od Gdańskiej do Piotrkowskiej. Następnie 

położony zostanie rurociąg przez ul. Piotrkow 
ską do hali targowej (hala Geyera). 

Prócz robót na ulicach prowadzi się pra­
ce przcy wierceniu dwóch studzien, a wobec 
uzyskania kredytu na poszerzenie zaczerp u 
wody, w najkrótszym okresie ropocznie się 

wiercenie dwóch dalszych studzien. 
Początek robót kanalizacyjnych nanaczo­

ny został na początek maja. Rozpocznie się 

on od regulacji rzeki Jasieni od ulicy Fel­
sztyńskiego do Piotrkowskiej. Następnie prze 
prowadzone zostal1ą roboty r pnowacyjl1e przy 
1IIIIIIIIIIIIIIIIllllllIlllllllIIIIIIIII'IIII"I'I',IIIII111111111111111111111111111'11111 

Co Usłyszymy nrle~ rad 'o 
Program na wtorek 20 kwietnia j948 T. 

12.04 Dziennik, 12.25 I\oncert rozrywkowy, 
12.50 (Ł) "Chrońmy plantacje rzepaku", 12.55 
Chwila muzyki. 13.00 D. c. Koncertu rozryw­
kowego, 13,20 Przerwa. 14.00 Niewiadomski­
cykl pieśni "Ja~kowa dola", 14.30 Audycja 
dla dzie:i 14,50 (Ł) Pieśni o wiośnie, 15,10 (Ł) 
Pogadanka Ł . R. R" 15.20 (Ł) Chwila muzyki, 
15.23 (Ł) Wiad. lokalne, 15.28 (Ł) Chwila mu­
zyki, 15,30 (Ł) Felieton sportowy, 15.35 (Ł) 
Rozmaitości, 16.00 Dziennik, 16.30 Kącik sza­
chistów, 16.35 Gawęoa rybacka, 16.45 Skrzyn­
ka techniczna, 16.55 "Dziwny dzień w mieście 
Pile" - słuchowisko, 17,35 Muzyka, 17.45 
RUL - "U wrót śU1ierci" wykład Doc. Dr 
B. Skarżyn5kie·qn 18.00 KnnrPTt rn~rvwknwy , 

18.45 ,.Zakl",tv ';1vńr". Jq .OO tTtwnrv Kompozy 
torńw c7,,,, , kich. t 'ł.?0 Knnrprt f{rflknw~Hpj nr 
kip~hy P. R. 20,00 n~ipnnik, 20.50 .. (~ło~ łl1'; 11 

~ląskiefJo w roku l B4S" - odczyt, 21.00 Kon­
cert sYmfonic·zny, 22,15 "Serenady" 22.45 (Ł) 
Muzyka z płyt. 22.58 (Ł) Omów. pro g lok. 
na jutro, 23.00 Ostatnie wiadomości, 22.30 Za 
kończenie audycji i Hymn. 

AKADEMIA KU CZCI GEN. KAROLA 
śWIERCZEWSKIEGO 

Podchorążowie z Centrum Wyszkolenia 
Sanitarnego przy Alei I Maja urzą.dzili w 
12-tei Szkole Wie cz. dla dorosłych, .T:;I.racza 
63, akademię z okazji nierwszej r-?(~z[)i('y 
tragicznej śmierci Gen. Swierczewsklego. 

Po odczycie o życiu Gen. świerczewskie­
go, wygłoszonym 'prze~ )ednego z podch9-
ra,żych, odbyta się częsc !J.r~ys~Y9z~a, kto­
rą wypełniały: deklamaCJe l UleSnI, wyko­
nan,e przez podchorążych. 

uregulowa\1ych korytach rzeki Łódki, Karo­
l~wki, Jasienia, Bałutki oraz budowa rowu 
wylotowego ze stacji oczyszczania ścieków do 
rzeki Neru. 

W PZPB Nr 2 W PRZĘDZALNI PRA­
CUJĄCA NA 6 STRONACH JOZEFA UL­
KOWSI{A OSIĄGNĘŁA 141,2 PROC., MA­
RIA ADAMASIUK (RODNIE Z 6 STRON) 
139,8 PROC. EmilJa Banasiak (4 strony) 
uzyskała 143,2 proc., Antonina Majak (3 

strony) 146,7 proc. W tkalni na "szóstkach" 
wyróżniły się: Maria Borówka (183,1 proc.), 
Maria Drelich (174,4 proc.), Irena Drzewjcc­
ka (171 proc.) i Zotia Piptrzak (170,7 proc.). 
Hp1pl1ii Pl 'l C'h ta (4 krOS\18) Il zy kał'l 17!i 
prnr., fi Mari1'l Jn7.wiilk J 72,7 proc. 

W 1'7PR w l'abj~ni.cach \V tkalni na 8 
krosl >teh Karfl( Sniady uzyskał 182,1 proc. 
Stanisława Maksymowicz (6 krosien) osią­

gnęła 166,6 proc. Na "czwórkach" odzna­
czyły się: Stanisława Bujnowicz (167,4 
proc.), Zofia Brożek (164,3 proc.), Józefa 
Barańska (164.1 proc.) i Helena Kruk (161 ,7 
proc.). W przędzalni wysunęli się na czoło: 
Weronika Berlikowslca (840 wrzecion -
152.2 proc.) i Julian Król «750 wrzecion -
150,3 proc.). 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkal­
ni na 8 krosnach pierwsze mejsce zajęła 
Mart,a Majer (175 proc.), drugie Zenobia 
i"awicka (168,. pt<oc.). Na .,szóstkach" wy­
różniły ~ ię: ~()fifl Rodewalc1 (1 75.~ proc.) i 
H,lp11'l lial"m (15B.?' proc.). W przędzalni 
(~ ~tJ"O"'Y) rjsiągnęła JózefA Grądz.1w J 7fl 
r,-nc., CI Roznlia Piasna 163 proc. 

W PZPB Nr l w tkalni na "szóstkach" 
wyróżniły się: Maria Pyziak (168,7 proc.), 
Helena Gortat (167,1 proc.), Helena Pał­

kowska (162,3 proc.), Janina Jurek (152 
proc.) i Helena Bogus (151,6 proc.). We 
współzawodnictwie zespołowym zespół En­
gla osiągnął 127,5 proc., wyprzedzając ze­
spół Kiblera (105,7 proc.). Zespół Stolarza 
Stefana (t 12,8 proc.), uległ zespołowi Stola­
rza Zygm. (132,7 proc.). W przędzalni od­
?:naczyły się: Z()fia Kotlarek (164 proc.) i 
Rronisława Świtoniak (160 proc.). 

W PZPB Nr 3 w tkalni odznaczyły się: 

l.coltadia Weiman (6 krosien - 176 proc.) i 
Bronisława Deka (4 krosna - 177 proc.). 
We współzawodnictwie zespołowym zespół 

-- -- ------ ---------------------

nych .• W styczniu rb. z kart I-ej kategorii wartość 42.593 kalorii. 
kor,zystało 375 tysięcy osób. W lutym liczba Porównując wartość odżyw:zą pr,zydziału 
ta wzrosła do 384 tysięcy, w marcu wynosiła kartkowego, wydanego za I-szy kwartał roku 
już 389 tysięcy. Mimo, że jak wiemy. w roku bieżącego, możemy stwierdzić" że był on bo­
bieżącym. system zaopatrzenia reglamentowe- gatszy o pozycję mięso l tłuszcze. W ostat­
go uległ zmianom, gdyż wprowadzono dodat- nim kwartale ro'ku ubiegłego te artykuly by­
ki pieniężne dla pracujących, to porównują: ły rozdzielane jedynie i wyłąc'znie między 
wartości kalory.czne przydziałów żywnościo- posiada:zy kart RCA. To samo dotYczy i zao­
wych za I kwartał widzimy, że nie uległa o:J.a patrzenia dzieci, które zostanie zwięk­
zmniejszeniu a wprost przeciwnie, wzrosła. szone. Od stycznia bowiem wszystkie dzie:i 
W styczniu rb, artykuły żywnoś:iowe wydawa rodziców pracujących otrzymują Jednakowe 
nI" na kartkę I-ej kategorii stanowiły równo·· zaopatrzenie kartkowe. Zaopatrzenie w mleko 
wartość 35.176 kalorii. W miesiącu lutym waT- świeże w pierwszym kwartale br. przeznaczo­
tość kaloryczna przydziału kartkowego wzro- ne było dla dzieCi w wieku do 3-ch lat. Nie 
sła do 37,300 kalorii. Przydziały marcowe można było w tym czasie udzielić mleka świe 
stanowią rekord kaloryczny, przedstawia ią żego dla dzie:i starszych, gdyż podaż mleka 

i ze stro.ny spółdzielni była zbyt mała. Zao­
I pa.tr,zeUle w chleb było dostateczne. Jakość 
J chleba kartkowego znacznie się poprawiła. 

Tomczaka (133 proc.), wyprzedził zespół 
Tosika (132 proc.). Zespół Buchnera (119 
proc.), wysunął się przed zespół Bociana. 

W PZPB Nr 4 najlepsze rezultaty osią­
gnęły prządki: Waleria PIeska (157,1 proc.), 
Franciszka Marciniak (153,6 proc.) i He­
lena Szczypińska (152.8 proc.). 

W PZPB Nr 5 'AT przędzalni (4 strony) 
uzysk<'lta MichaliI a Bujnowioz 172 proc., a 
.r"ninR GóraJ~kCl Hi! proc. Terp'a Stępn'l­
Sk8 (3 s tmny ) osi~?nę la 173 pro(' .. " Eml­
li" RlIhaR 1!'i7 prnr, W tkfllni na 4 krn 
1'n'lch wyróżniły się· G,"nowefa f)u:;ik (181.7 
IlCOC.). Jń?e'fa Szymańska (181 ,fi proc.), Sta_ 
nisława O lesik (176 proc.) i Julia Rakowska 
(170,4 proc.). 

W PZPB Nr 6 w tkalni na 6 krosnach 
wysunęły się na czoło: Stanisława Cieślik 

:163,2 proc.) i Zofia Pietraszek (162,1 proc.). 
W przędzalni (780 wrzecion) odznaczyły się: 
Eugenia Nieborak (148 ,9 proc.) i Maria 
Czaplińska (144,1 proc,), Stanisława Szy­
dłowska (750 wrzecion) OSiągnęła 142,6 
proc., a Genowefa Olejniczak 141,3 proc. 

W PZPB Nr 7 w tkalni 'na "czwórkach" 
wyróżniły się: Alfreda Zwolińska (176,7 
proc). i Helena Bilska (174,8 proc.). W 
przędzalni (780 wrzecion) odznaczyły się: 

M:=Jri" Woźni'lk [170.1 proc,) i Anna Pll' 
wl"K (169,5 proc) . 

W PZPB Nt' 8 w przędzalni (4 strony) 
uzyskała Zofia Sztajltowska ]76 proc., a 
Aniela Janiak 158 proc. W tkalni wyróż­
niły się: Jadwiga Kaczmarek II (6 krosien 
- 160 proc,) i Helena Zimecka (4 krosna 
- 174 proc.). 

W PZPB Nr 16 w przędzalni (4 strony) 
odznaczyły się: Zofia KiSiel (164 proc.) i 
Genowefa Jakiel (140 proc.). 

W PZPB Nr 22 w przędzalni (3 strony) 
Leokadia Jańczyk i Janina Cabaj osiągnę­
ły po 150,3 proc., Feliksa Sobczyk i Fran­
ci"zka Denis (4 strony) po 155,6 proc. 

W PZPB w Aildrycbowie w tkalni na 4 
krosnach pierwsz~ miejsca zajęły: Maria 
Byrska (170,3 proc.) i Anna Pękala (169,3 
oroc-,). 

i Zaopatrzenie pracujących w opał w I-szym 
! kwartale rb. odbywało się równomiernie i nie 
napotykało na najmniejsze trudności. 

W I kwartale br. przeznaczono w Łodzi do 
rozdział~ 185 tysięcy paT obuwia skórzanego 
dla pOSIadaczy kart I kategorii. Obuwie to, 
pochodzące z krajowej produkcji, odznaczało 
się dobrym wykonaniem i sporządzone było z 
surowca wysokiej jakości. Rozdzielnictwo to 
przebiegało sprawnie, asortyment zarówno w 
dziale obuwia męskiego jak i damskiego był 
boqaty 

Tak się przedstawia pokrótce stan zaopalrrle 
nla ludności naszego miasta w przydziały kart 
kowe za I kwartał bieżą,cego roku 

L cz~n·eJ to ob~w azek 
U~el~ ; eczaln1 

Okrp,gowy Sąd Ubezpieczeó Społecznych 
rozpatrywał interesuj\!cy spór między inspe­
ktorem szkolnym Janem Mądrym a Ubezpie­
czalnią Społeczną w Tomaszowie - Mazowiec_ 
kim. 

Jan Mądry wystąpił do Sądu o zwrot kosz­
tów leczenia. Sprawa jego przedstawiała się 
w sposób następujący: parę mieSięcy te­
mu · Jan Mądry, ciężko chory na zakażenie 
mięśnia sercowego, otrzymał od Ubezpieczal­
ni w Tomaszowie skierowanie do kliniki Uni~ 
wersyteckiej w Krakowie. Dostał się do kli­
niki, gdzie poddano go WSzystkim możliwym 
zabiegom z tym jednakżp warunkiem, żeby 
koszty tych zabiegów poniósł sam. Takie te~. 
były warunki UbezpielOzalni. W trakcie JE' 
czenia okazało się, że choremu niezbędn;'l jes~ 
penicylina, która jedynie może przywrócić 

mu zdrowie. Postawiony przed ostatecznością 
Jan Mądry podpisał zobowiązanie, że za pe­
nicylinę zapłaci. 

Po powrocie do Tomaszowa zwrócił się jed­
nak do Ubezpieczalni z rachunkiem 15 tys. 
zł i z prośbą o zwrot kosztów. Ubezpieczal_ 
nia, stojąc na stanowisku, że chory mógł 
obejść się bez penicyliny, odmówiła mu zwro­
tu sumy, wydanej na lek. 
Jednakże przewód sądowy wykazał, że Jan 

Mądry nie mógł obejść się bez zastrzyków pe­
nicyliny, gdyż to zagrażałoby jego życiu. 

Wobec tego Sąd Ubezpieczeń Spolerznych 
wydał wyrok, mocą którego Ubezpi('(;zalnia w 
Tomaszowie zwróci koszty leczenia Janowi 
Mądremu. 



Nr 10ł! GLOS R~DOMSZ~ZA~SK, . str. , 

łrlł:!~~ ~:~~u~~!Skal Postr ~h gmi y Paj~c.z. 
Sroda, 21 kwietnia 1948 roku. Kucharski Skazany na 8 lat WięZienia 

Z życia Koniecpola 

Dziś: Anzelma. Donosiliśmy swojego czasu w "Gło~ ku w Pajęcznie przez jednego z poszko 
NOWA NAWIERZCHNIA NA ULICY 

BORKOWSKIEJ 

Telefon1 
12 - .. Głos Radomszczański". 
12 - R. S. W. "Prasa". 
11 - Urząd Bezpjeczeństwa Publiczno 
13 - Powiatowa -Komenda MO. 
51 - :Miejski Komisariat MO. 
10 - Straż Pożarna 
91 - Starostwo Powiatowe 
50 - Szpital Powiatowy 

• • • 
Adres Redakcji i Administracji 

"Głosu Radomszczańskiego" 
Radomsko, ~. Reymonta nr 39. 

Administracja - telefon nr 12. czyn­
na codziennie od godziny 9-e.; do 16-ej 
W soboty od godziny 9-ej do 13-ej. 

Kom -n t 
Wydziały: Organizacyjny i Propagan 

dowy KW PPR w Łodzi podaje do wia­
domości, że w sobotę 24 kwietnia rb. o 
godzinie 9 rano odbedzie się w {iwietJi­
cy Komitetu W ojewódzkie;"o PPR w Ło 
dzi. przy ul. Piotrkowskip.i 55 odprawa 
II-sekretarzy, instruktorów propagandy 
i przewodniczących sekcji propagandy 
i instruktprów kolportażu Komitetów 
Powiatowych i Miejskich PPR. 

Obecność obowiązkowa. 
l(.omitet Wojewódz7ci PPR w Łodzi 

Wydz701?1: Orqanizac~/jn1/ i Propaqandu 

sie Radomszczańskim" o ujęciu przez dowanych ob. Cimciocha, który wska­
funkcjonariuszy MO. groźnego bandyty zał go znajdującemu się w pobliżu funk 
grasującego na terenie powiatu radom- cjonariuszowi MO. 
szczańskiego Waleriana Kucharskiego. Sąd Okręgowy po przeprowadzeniu 
mieszkańca wsi Dylów, gm. Pajęczno. rozprawy w trybie doraźnym i udowo d 
który ma na swoim sumieniu cały sze- nieniu winy oskarżonemu, wydał wy­
reg napadów rabunkowych dokon - rok na mocy którego 'Walerian I{uchar­
nych z bronią w ręku. ' ski został skazany na 8 lat więzienia 

I Bandyta został rozpoznany na jarmar z pozbawieniem praw na 4 lata. (j). 

• 

W lokalu Zarządu Miejskiego w Ko­
niecpolu odbyło się zebranie Zarządu 
Miejskiego, na którym postanowiono 
przystąpić w sezonie letnim do wybru­
kowania ulicy Borkowskiej. Prace 
wstępne zostały już rozpoczęte. 

(j). 
SĄD OBYWA TELSK.I 

Jak się dowiadujemy, w Koniecpolu 
ma być wkrótce powolany Sąd Obywa­
telski. Obecnie mieszkańcy Koniecpola 

, muszą załatwiać spr<lwy sądowe w są­
dzie wPławnie, . położonym o 25 km. 

ODCZYTY Z CYKLU POPULARY - cyjnych do gminy Wieigomłyny. De- od Koniecpola. 
ZACJI PRAWA cyzja w tej sprawie jeszcze, nie zapadła. 1I1111111111111111111!!1I1i111!1I1111111111111111!1!1I1II1I1I1I1I1I1I1I1!1I1I111I1I1I1I1II1I1I1I1I1I1I1II1I1I1I111111111 

W ubiegłą niedZielę, w sali Sądu BARTODZIEJE I MŁODZOWY (j). Pf~!~ ~ęfa W S3łf olotach 
Grodzkiego 'IN Radomsku, zostały wygło PRZYŁĄCZONE DO RADOMSI\:A ~rzeleciałv l "onania do Szczecina 
szone odczyty z dziedziny prawa. Sędzia Decyzją Miejskiej Rady Narodowej Dzięki uzys~aniu nadwyżek w pogło-
A. Wojas wygłosił odczyt: " O postępo- i Wydziału Powiatowego w tych dniach wiu drobiu, Zw. Samopomocy Chłop­
waniu w sprawie uznania za zmarłego skiej w woj. poznańskim dostarczył 

zostały przyłączone do miasta Radom- d 
i o stwierdzenit1- zgonu", adwokat Fa- rogą powietrzną, samolotami pasażer-

ska kolonia Młodzowy i wieś Barto- k' . L t" l' t . . • biani: o "Odpowiedzialności za odstęps- s lmI " o u ro mc wu wOJ. szczecm-
two od narodowości w czasie ostatniej dzieje. skiego i gdańskiego, na cele hodowlane 

(j). przeszło 3 tys. piskląt. Do uzyskania 
wojny i odpowiedzialności karnej fa- KOMUNIKAT nadwyżek przyczyniło się szerokie sto-
szystowsko-hitJerowskich zbrodniarzy". KIOSK R.S.W. "PRASA" sowanie w Poznańskim lęgów sztucz-

(j). I nych. Uruchomiono zakłady wylęgowe 
_ W tych dniach na rynkt~ w Koniec- w 21 powiatach województwa poznań-

CZY BIESTRZYKOW BĘDZIE PRZY- polu został uruchomiony klosk z gaze- skiego. W ostatnim sezonie uzyskano w 
łACZONY DO GMINY WIELGOMŁY- tami Robotniczej Spółdzielni Wydaw- sztucznych wylęgarniach ponad 263.000 

NY. niczej "Prasa". I kurcząt. 
Mieszkańcy w;i Biestrzyków-Mały. I Kiosk przyjmuje zamówienia na po- • 

wystąpili z wnioskiem do Powiatowej \ jedynczą..Lzbio~0v.:ą p;,enumeratę "G~o-I ZWM przy odbudoWIe wsi 
Rady .Naro~owej w Ra~omsku o p~zy- su RadomszczanskIego oraz ogłoszem.a. We wsi Łaplance Starej, w pow. bia­
łączeme WSI ze względow komumka- (J). łostockim, członkowie ZWM z własnej 

szysey rzemieśln·cy - członkami c chów 
inicjatywy obsadzili drzewkami odci­
nek drogi długości 500 mtr. We wsiacn 
Plesk, Gusaki i Rajki, koła ZWM włas­
nymi siłami i własnymi środkami bu­
'dują nowe świetlice. Według dekretu z dnia 3 kwietnia 

1948 r. o CZęsclowej zmianie prawa 
przemysłowego (Dz. U. R. P. nr 18-130 
'Z dnia 10 kwietnia 1948 r.), wszyscy 
rzemieślnicy mają obecnie obowiązek 
należenia do poszczególnych cechów. 

Dekret ten stanowi przełom w do­
tychczasowej organizacji rzemieślni­
ków. Skutkiem tego, że wszyscy rze­
mieślnicy będą należeć do cechów, na­
stąpi polepszenie sytuacji prawnej i ma 
terialnej tych zrzeszeń. 

Już w roku 1946 na Ogólnopolskim 
Kongresie Rzemiosła w Bydgoszczy wy­
sunięto postulat wprowadzenia przymu· 
su cechowego dla wszystkich rzemieśl­
ników. Ma to na celu przede wszyst­
kim podniesienie poziomu produkcji 
rzemieślniczej, nad l<tórą cech -,prawu­
je kontrolę. Dotychczas przynależności 
do cechu unikali ci, spośród rzemieśl­
ników, którzy byli gorszymi fachow­
cami. 

Wprowadzenie do cechów wszystkich 
rzemieślników stworzy pożyteczną pod­
budówkę Izb Rzemieślniczych i wpły~ 

AlKOHOL NI[5ZC$Q1 
CZkO\VIW i NARODU. 

nie dodatnio na jakość produkaji. nie dopełnienia obowiązku, :l1!'ząd ce-
Każdy wykonujący samoistnie rze- chu. po uprzednim pisc;nnym u[jomnie­

mi oslo będzie musiał w określonym niu, wpisz~ z urzędu rzemieślnika na 
przez rozporządzenie wykonawcze ter- listę członków cechu l zgłosi do władz 
minie zgłosi.ć się do cechu. W wypadku przemysłowych wniosek o ukaranie go. 
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Przodownicy pracy w Ursusie 
W drugim etapie współzawodnictwa Smutkiewicz wykonując 262 proc. uzy­

pracy PZInż,. "Ursus", w którym bie- skała tytuł przodownika po raz trzeci. 
rze udnał 397 robotników, wielu z nich· Z innycn robotników wyróżnili się tra­
wyróżniło się bardzo poważnymi prze- ser Tadeusz Sobiesiak, (295 proc.), wier 
kroczeniami normy wydajności pracy. tacz Czesław Mikulski (293 proc.), ślu­
Szliferz Ryszard Obrębski osiągnął sarz Stanisław Lebelt (349 proc.), pra-
444,4 proc. wykonana normy. Pracu~ą- cujący na wytaczarce. Jan ~l~szyńsk~ 
ca na frezarce Helena Gryczuk, OSIą-I (394 proc.), tokarz JulIusz Brenkowskl 
gając 273 proc. normy zdobyła pierw-, (275 proc.), oraz Apolinary Chomen­
~ze miejsce po raz czwarty. Adela to wsk i (223 proc.). 

~re[l l O~~U~OWij niemie[~ie ~O im~erialilmu l 

Oprócz tego młodzież wiejska, zorga­
ni.zowana w ZWM masowo przystępuje 
do współzawodnictwa. W gmina~n two­
rzą się wspólne z "Wiciarzami" komi- . 
te ty młodzieżowego współzawodnictwa 
pracy. 

Pierwszy etap zorganizowanego 
współzawodnictwa obejmuje prace nad 
urządzeniem kompostów oraz konKurs 
czystości w obejściach gospodarskich. 
Dzi~wczęta współzawodniczyć będą w 
urządzaniu ogródków kwiatowych i wa 
rzywnycn. 

PRZESADZANIE TOPOLI W WARSZA. 
WIE. 

Przy pracach ziemnych na terenie "W" -
"Z" zaszła konieczność usunięcia 80 starych 
topoli. Drzewa zostały wyciągnięte wraz z 
bryłkami ziemi wokół korzeni za pomocą 
czołgów i przesadzone o kilkadziesiąt me­
trów dalej. 

Jest to pierwsza w Polsce próba przesa­
dzania starych drzew. Prace wykonał Miej­
ski Resort Rolnictwa i Terenów Zielonych 
przy współpracy firmy "Mostostal". 

Akcja kredytowa Banku Gospodarstwa-Krafowego 
Akcja kredytowa krótkoterminowa sta- ski akcji, finansowania poszczególnych I Działalność Banku Gospodarstwa Krajo­

nowi znacznie mniejszy zasięg działalności p:zemysłow ~r~dyt~.m obrotowym oraz wy- wego charakteryzuje stosunkowo duże oży-
Banku Gospodarstwa Krajowego. Wiążę się l1lka ze specJalIzacJI Banku Handlowego w " .. . .. 
to ": przejęciem przez Narodowy Bank Pol- finansowaniu handlu zagranicznego. Wlel1le w akCJI kredytoweJ. WyraZiło tnę ono ___________________________________________________ w ogólnym wzroście w lutym sumy wypła-

Przygody 
Jasia 
WieniuiUJ 
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conych kredytów o 8,3 miliardów zł wobec 
lutym o 5 milrd. zł. 

Podstawą działalności kredytowej BGK 
jest finansowanie planów inwestycyjnych. 
Łączna SUma kredytów, wypłacanych na 
poczet planów inwestycyjnych, wzrosła V! 

lutym o 5,1 milrd. zł. 

Wypłaty kredytów z planu inwestycyj .. 
nego na rok 1947 stanowiły w lutym 3,3 mi~ 
Hardy zł., a na poczet planu na rok 1948 -
1,6 milrd zł. 

Wypłaty lutowe objęł~' w pierwszym rzę­
dzie inwestorów: z planu Ministerstwa Prze 
mysłu i Handlu w wysokości 2,3 milrd. zł. 
Ministerstwa Komunikacji - 1,8 milrd. zł., 
oraz z planu Ministerstwa Odbudowy -

0,6 milrd zł. 
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XIX KONCERT SYMFONICZNY 
Na program najbliższego piątkowego kon­

eertn symfonicznego dnia 23 kwietnia b. r. 
złożą się następujące dzieła: Uwertura Glin­
ki ,,Rusłan i Ludmiła", dwa utwO'l'Y Chopina: 
Krakowiak - Rondo i Polonez ze wstępem 
Andante spianato, wreszcie VIII Symfonia 
Beethovena, nazywana przez fachowców 
"Apoteozą tańca~. Tak więc motyw taneCZ-4 
ny będzie nadawał ron całości koncertu (ry_ 
tmy taneczne zawiera również Uwertura 
GHnk:i) t niewątpliwie przyczyni się w głów­
nej mierze do tego, że koncert ten stanowić 
będzie zwartą całość. Orkiestrę poprowadzi 
dtczko. Solistką będzie, znana pianistka kra­
diezko. Soliską będzie, znana pianistka kra­
kowska Maria BiIhiska-Riegerowa. Bilety do 
nabycia w kaSie kina "Batłyk" , Narutowicza 
Dr 20. 2537-k 

TEIITR)/ 
PANSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Dziś o godz. 19.30 po t!az ostatni ,.Ladaczni­

ca z zasadami" - interesuj.ąca Sli!:tuka J. P. 
Sartre' a. 
Młodzież w wieku szkolnym nie posiada pra 

wa w.stępu na widownię. 

TEA TR POWSZECHNY TUR 
p~iś o godz. 15 i 19,15 "Omyłka", wszystkie 

mIeJsca wyprzedane. Passe-partout niewaźne. 

Premiera "OteIła Ił 
Wie~u krytY;ków uwa,ż~ "Otella" za naj-

wsp~ma1sze dzleł? SeeksplIa. ZObaczymy je 
wkrotce na sceme Teatru Wojska Polskiego 
w opracowani~ i reźyserii Henryka Szletyń­
slóego. W roll tytułnwej wystąpi Leon Pie­
tras:cldewicz. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Dziś i codziennie o godz. 19,15 farsa Noela 
Cowarda "SEANS". 

TEATR KOMEDn MUZYCZNEJ "LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Codziennie o godz. 19,15, a w niedzielę o 
godz. 15,30 i 19,15 "ZEMSTA NIETOPERZA" 
operetka w 3-ch aktach J. Straussa. 

Teatr "SYRENA", Traugutta 1 
Codziennie o godz. 19,15 ,,AMASADOR". 
Kasa czynna od godz. '1.0-13 1 od l6-tej. 

Tel. 272-70. 

Teatr "OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09 
Dziś i codziennie o godz. 19,30; w niedziele 

i święta o godz. 16,30 i 19,30 "WIOSENNY 
BIEG". 

Repr. CYRK Nr l, . Plac Leonarda 
Codziennie o g. 19,15 wielki program atrak­

cyjny pod dyr. Din-Dona. 

'Nil 
ADRIA - "Pani Miniver", godz. 16, 18,30, 2-1; 

w niedz. 13,30. 
BAŁTYK - "Dusze Czarnych", godz. 15, 17, 

19, 21; w niedz. 13. 
BAJKA - "Skarb Tarzana", godz. 16,30, 18,30, 

20,30; w niedz. 14,30. 
GDYNIA - "Program Aktualności Kraj. l 

Zagr. Nr 8, godz. 12, 13, 14, 15· w niedz. 12, 
13 i 14. ' 

GDYNIA - ,,0 6-tej po wojnie", godz. 17, 
19, 21; w nie dz. 15. 

HEL - "Pościg", godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 
MUZA - "Zielona dl:>lina", godz. 17,30, 20; 

w niedz. 15. 
POLONIA - ,.Ostatni etap", godz. 16, 18,30, 

21; w niedz. 13,30. 
PRZEDWIOŚNIE - "Na tropie zbrodni", 

godz. 17, 19, 21: w niech. 15. 
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Ze sportu 

Kierunek· na arsz w ••• 
f Z notatnika specja Inego wysłannika "Glos u Robotniczego) 

REYMAN 
bmm.kar.z 9ze· 

chosJow6cji 
- w akcjJ. 

6Z}'Im tp!iłka'rrrom ... 

OsJeIllllIlaSt-ego kJWiet!rJfta młJOdym 6IpOrWIWIOOIIIl llJiIfii chłopcy, gdy rt od-
kost!Joa aJUl\Jo'5!tIra.dy ~ b!ioll1lllilk:ów radiO<Wych IrOrDe5zła saę wieść o ich 
smj iką!pIiJe silę w złIO<aistyth 7iWycięstwie}laKI Qz'echosłowacją... HolllJO'f na 
bJa5kach pogod!nego poran- &7lej pił'kń lIlołne.j zoS'ta.ł uraltowany. N<IIllWIil5lka 

. ku .ksw:ietn,iOlWego. W stronę JaIIliika. ~k:i..eg()" JaJlloody, P<l!rpa!llJa cr&y 

Warrsu.awy sunie Ikolonme Ci.eśl.iika UlTo5iły do w.iJeJ!:1cośoi ... bohaterów. 
aut. KidkJu'lonOlW& oięż<ll1'ÓW- :nie otyJko młodzież i ,,.rasolw.i" spocbow-
ik.i, pół<liężaaówild. lau'tIaI 0l'l0- ibodziilii wczoraj II<IiOOlSIIly dJzri.eń. ZJwycię-
bO'We. Na wielu 112 mficll tIJI7.e. stwo POIII5!k!i nad C:rech05WlWaJCją ~ i 
poocr1lą flj'll9i o baJrWacb, bIbalo tych, kJt&:zy o piłoe nooimej me chcieJ.li nigdy 
<:zer'\\TOIl1ych, e. są i macie Sctó Słys:zoeć., Nawet n.LżIej pod,plisaJo.y, o·trzymał 1Il1a­

re czemw01DOm-biiałym(czer mjU'llm Wliele graJtulacji ()fd swycll ikoUerżiłlIlek i 
wonyan.'i l:iltJerattn~ ~ bd<llłyoh·Jroojegów lI'€lda!k:cy.jnych jaikby w czymś p:rrcy­
broaJIl6lpalOOIltal::b.) 7Jdrarlrzatją. 6ł!u*Y!ł .się do 7:W'Y'oięs1'Wa. suUooes, a 21WHaoS~a 
ki€lflUlIJJek 1 ee/l swego. RIid'U: ~ iW SlpOIIlkia.rJllU lIIliędzypaIlshwowym ma 
"Do Wa=amy lIJJIt mecz..&wą 6iPE'C1aJ)al.ą wym<llWę. ChodZli tu bQrwi€m o 
międzyJPaństtwQwy Ozieoh.o. IOOŚ 'WIięoeti. riirż sport, o p.r.eslbiż ~hw(),wy. 
słolwa.oja -- Po~w4 OBECN'OSC PREZYDENTA DODAŁA 

W lIIlIi.asteIc:zik:ach. f bSa- SKRZYDEŁ' NASZYM CHŁOPCOM. 
dacll roło~ !W'Y«egła) Da Ogromną rOllę w SipIOfbk;am,ia<lh Q pOW<UŹ.lIlą 
s:rosę i wID!!a, rnob.omel !try- 6łlalwIkę ()I~a. :MW.sze crz;ylll!lliJk psychoJogi­
bUllJJy o~ lWIŚ'ród ·lIlltó cmy. Obecm.IQŚĆ lĆJa> 1IIlectL1l Gloowy Pańsrowa. i 
~ 'Pa9JaJi<\ 0ZJętS't0 słOłWa: ~stkich mem.all dostojtn.iJkÓ'W rpańos1Jwowych 

"dodajlClie fim g.a;no.", ,~móż ooldJaaa jakby pod1wó.tjhych skTzydeJ nasz~u 
cie SI!melrać bramkń.. .. " [m- <lltalkoW1i. Cała jego lPią'b (w Sk!l:.aidrzllie: PITl.y-
~ Z!lIa.tl:Dy oczywti.ście iIJa- oherfioa., Gr.aa, CeIbu!la." CieśJ:iIk 1 BoOOla, a pó­

RADOSNY.~ 
Je!k wieliką radość m'lllsieil.i 

:lJnrlej w lIIlIi.ejsce jego !Biailia'S) dwo.OOa. snę li łJroIiła 
aby ~ 61pOillklamJia !tego, lk!b5'l'e !PO raz pierwszy 

epra./WÓ.{: ł" li reszcxytił 6'WQIją obeanoŚlCią iP.rerz;ydenJt Bierut 

wyjść rt jak lIla}w'i~ MIIlOlreIll. 

Dzielnie 6IeIIrundowallti. tiIm po.7lO5'taM. J-aallik 
w swej bramce ja.k;by hJ'lPllOltyrzorwal Czechów. 
WięksZQ'Ść iK::h strzałów &7Jł.a na <!.uroy l!u!b otbo.k 
"budy" .obrońcy g.raH.i "w dechę", a .Pa:rpan 
dzielnie lich wspomagał pemiCl!C rroJę trz.e.c:i€lQ'O 
obrońcy. 

ST.AruON K~I 
Każdą woby·tą blI'amk'ę 40 tys.ięc=y tłum 

w.iJba b=zą OIlc1aBków. Echo 00h 'OOC1l!l.OISi się da­
lelko pooa 6'badion. TJ:oumy 7lE!Ib:r.aJlle ll.Ia 1li1iq 
Vfflłuc.houją 6dę w lllie j8Jk lIlie talk daIWnO w od­
głos o'l1J.e·głej Ikarn.otnady arty.1e;ryjISik1etj d. z MJtę­
żen.i!a dch orienlfru.ją się w S/y'lru.a.cj:i. Gł.o.śa1iElj~ • 
j cUuŹSlZe gtkl6zą udan.e a.kcje naJSZylCh 1Il.wpast­
nilków, jeden wj,elIki g=OIt - UJd.obytą blI'aJlll­
!k:ę· ()srtaitnie WliOOOIlIlQfŚci ,IL 'POlIa. blihwy" ÓD­

s1larocza6ą lP'ielflW1Sli "Udelk.illliemy" ze etbadlk>nu. 
millędzy w.nymi li my. 

"Po,],aJCY 1PIrO'W<lJdzą 3:1. Do końca mOOZlU po­
zolSibało 5 lIIlinUt." 

ECHO STADIONIU 
Gdy W5ip1IDamy się pod gÓTikę obolk Agniiko­

li dochod'Zli :nas z dalletk..a dł'Ugj p,r.zec:iągły 
gwirzdek sędrzJiego Łaobisrewa orzm.oajmialjący iko­
iQ,iec gry. 

Oddychra.my z ulgą. Zwyoi'ęslbwo !pOrl.()stało 
przy 006. Upewn.iJo :nas o tym echo- dochodrz.ą-
ce nas ze s'badio!llu. Z. Kr. 

------------------------~ 

Komitet Wyk na.czy FIFA obradu • e ... 
Pierwsze powoje ne misll'zowslwa świala w Brazylii 

AMSTER1DAM. - Ob- .dit S1JCZ.egÓIlJną 'Uwagę Zw.ią-zików Piłkars'kicll\ który odbęd7je 61ię w si.erpn1ru br. w !..~ndyni~. 
rady KollIliteltu Wyko~' ;1IlIa I?:rzesnegamrue ~episów ~ aa.nators1wi~ W ~~u otblI'ad .tpOS'taIllO'Wliono poza tym 
czego ł-,.tiędzym;crrodO'We]· Komiltet. WyOron!aJwC7lY podkreśldł, ze zgo-dn:e przedłozyc do IZdtwlerdrenia Rat<Izie FIFA ja­
Federac·jd iPalIikli tioż~j - z ;po~ Miąd:zJyna'l'odorwego KOfIIl1r.j łka :tbrerze 6Iię jeszcze przed Kongresem w Mon 
(FIFA), !k1tÓ!re odbywają tetu OlmlpijSkń.ego, tyJiko ten Za1WOd:nlilk uzna- <breux (Szwa,joaJri.a) w dn.ioacll 12 - 14 czerw­
się ob.ecnie 'Pod pI2'9-wod- ny by{: lIIlO..ze IM amatora, k.tóry nie <Eal1pi.e :ra- ca br. protiekbowa.ne z.m.d<lllly w pmE!lpisach 'gry 
nJictW€llIl przedstdWlc:ela d'llych korzyś<li ma~eria;myoh z jakliejlko.lwiek w tpil:kę 1IlJOr2mą. NOlWe pI.ze.pisy. 0'P:racorwane 
FNl.I!l<:ji Rimeta w Amste«' g.ałęzi upre.w.iaIllegn sporbu. S~egółOlWe akre- przez Komiie1 Wykonarwczy, tpOl1MO.lą zmientić 
dam,ie, sItoją !pOd Z!Il.aikiem śJentie pojęcia a.maltolI'stwa, kitóre 0lP'l'acowane bJ18iIDk,a,na w ;r<bZJi,e 1k0000000ji OO'WlOlliną ilość re­
zbliri:aJjącej się Olirop:a.dy rostało na zeszło'fO<:Zllym posiedoz,etn.iu Między- 7I'f. Natomiast z pozostałycll QlI<lCzv moŻDII 

...... -;~~~~I::;; .. lo!llldyń'5ikJiej. W związku lIla!rodorwego Komi~etu Olimpijsikiego w Sztok- =ienić jedlllego w pierws.zej pO'łowie meczu 
z tym tp061laJD.owloJliO ZWIÓ hodmie rorllpatr.ron.e będZlie tna KOIllgI€6ie FIFA, i otynoo w wypadku Mntuzjti, uniemoż1iwia1ą­

ceJ ~u. dan~ą ~ę. W l!IolWej IiIIlterpretacji 
Niedzielne odalosą pI1Z€lplSOW ~eyo'lną uwagę p<lś,więcono po-

jęailn gry l!IIiebezp.ieczn.ej fuJuaow.anltu, ~ 

rz P
·I al S·lę ~ s.zczegó1Jn;ym ulW2.gllędnierui€llll fa'lllllu na bram-ra kiarzu. BremkraJrl1: może być atakowany P1'2IelZ 

p!TZleIOi'Wnliika tylIJoo "ciaJlem" (baa!kJi,em) . p07J1I 
tym me wolno IIoopać pi!tkJi rl.'ł-a!paiIl.ej już '\lIr.lA!'2 

W czwórmeczu pływackim Warta - Filmowiec bra~::t W~Ill<IJWc:zy FIFA postKmoW'lł DO-

W dągu 6.obo'by i nJied11ieH na I Fiillmowiec 14 pk1., Waorta 13 !pkt. PuIOhail' p.rrz.e- wierzyć O'l'.gam.i.zację miSll:r.zJo5lhw 5wdilita w pił­
!PłyWa/hl YMCA w iŁotdrz:i odby- chodni Prac. 7Jw. Zaw. Fillmu ,po~j,ego z.do- ce noŻllle'j amaJtmów o pucltaJr Rimeta. w II'O­

wały się lLaJWody z udziełem d!IU- była po raz drugi ElelkJtryczno.ść. WiMlta. przez ku 1954 S7JW1a!jca'11id. 
żyl!l tzlaanli.ej600W}"Ob.. PtieIlW'SrLegQ 2ld:yslkwaHiiitlrow<l!l1lie 61l.It.afe1y 3 rerz.y 100 s:ty1lem J.a.k WlLadomo, p:i.eorwSrlIe powojeame mistrn,. 
d.ruiJa ipoznańisik.a Warta po!k~mała =ie=ym utraciła pierw'6.7lą lo'k.aJtę. Na uwa- SJhwa. świe:ta, zostały woibec Olimpiady w LOIIl­
:LE!ISIpół łód'lJk.ieyo Fi1morwoa. w stQ gę rLaiSlugirwał wyi!lJi!k Oichońsllciego z W.a.rty dyurie tp~ d odbędą się w .roku 1"950 
6IllIIl.kiu 66:45. Podcrzas meczu pa- w konk.u:ren.cji 200 mbr. 6ltyiLean kJd6YCZill.ym - w B:razyJ.ii. 
cl!I:y dwa relkoroy olkręg;u łildz,kje- czas 3 min. 6,3 selk:, Równi<eri: !pO'Clik;reśl.ić wypa-

~I go: Bondeclkd UlZ~ lilia 400 1IIl. da czas JaJmbowsaci,ego z C'l'aoow w 1oo1Illklll-
oStytlem dOWQllinym lI'ekoroOlWycz.as !I'eru::ji 100 mtr. 6ltyilem. dO!Woil:nym - 1 mm. 7,8 

5 1IIl1iIIl. 44,7 sek. CIrolimJOk.i lIl1a 100 m. stylem seik. Publi'C.ZlllJOŚć w oha dm.i me dopis-are.. 
g'r.1Jbietowyan uzy6lkeł czas 1 lIIl'iin. 21 sek. Gad 
ny poohwatły je6!t róWl1li.er.Z wyulllk: Jery na 100 
1IIli,llr. 6ltył€llIl dorwOlmym - 1 mm. 8,8 sek. 

W memu pil!lkli wOldlnej go.ście WjIIg'.I1aJli 6:4 
(3:3). 

Bomby (ibarozo efek.rowm.y gO'ail) Ot!dZ Smu.lJiika 
(ir:mt kamy). HOil1Orowy iPu.n!lct dJa polkonlaJllYch 
zdOtby~ z rpneiboju główką GrrządUeI. 

W ZGIERZU BORUTA POKONAŁA LEADERA 
T ABlELI TUR TOMASZOWSKI 3:0 (1 :0) 
Bt!amk.i dIn Il'wyoię-z-ców illdoibyli: RefutaJr 2 t 

Tamno,''l'Sk!i I. Wyrró'ini li Rlę wobywcy goalJ:i 0-

ź boisk zoąronlczn"ch 

Holandia - Belgia 2:2 
HAGA - W Ro1lterdamie odbyło się w 

niedzi~1ę międzypaństwowe Slpo1lkarue piłika!r­
sk~e re.pre:zen~acji Belg.ili l HoJandii. Mecz rea­
ltcończyl się wymIiik:item nierozostrzyg,niętym 2,2 
(1 :1). Ponad 60 ty5. wtidzów 09'ląd:lło grę obu 
drużyn. 

Austria - Szwajcaria 3:1 ROBOTNIK - "Kn~k - out", godz. 17, 19, 
21; w niedz. 1);. 

BOMA - "U progu tajemnicy", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

W nd.edZlielę odbył się crz;wÓl1DleaL - Cra­
ooV1ia - Ble.klt.ryazmJ()śĆ (W..owa.) - Wal1'ta. (iPo­
mań) - Filmowiec. P1lII1kbaCjd byŁa. nas1ępu­
ją,ca: Ele!k.<trycz:n.o'Ść 19 pik t. , Cire{;pvtia. Hl pkt., 
~--~----~--~--~~~---~ 

ITIa,Z W<><;ołowsiki, 7,broiil., GałązJh..a i Matu6ll;€!Wsikd. 
lJ pok.onany<'b dobr.zp. w}'\pailf! Komar w b.ram· 
ce, który uchroTll1ł swoją <lruzynę (Id Więk.s7R.j 
k,lę5,kL ZalWOOy prowadził b. dobrze mgr. 6~l'a . 

WTBDEN. - Rep.rE!'I.eIltacja pialkaaska ATl­
E-t.rii po:konal-a w mięclzy1pań\Slf:wOlWY.Dl Slpotka­
nhl S7,Willjcalr.ię 3:1. Do pllTZ€'l1Wy go'Spoda.rze 
pmwad:7.ih 2'0. Mecz cieszył 6lię dlużyrrn Italnte­
resowaniellIl. 

REKORD - "Skradziona sława", godz. 16,:i!O, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

STYLOWY - "Mali detektywi", godz. 16,15. 
18,15, 20,15; w niedz. 14,15. 

SWIT - "Znak Zorro", godz. 16,30, 18,30, 
20,30; w niedz. 14,30. 

TĘCZA - "Mali detektywi". godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

TATRY - "Nicholas Nickleby", godz. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13,30. 

WISŁA - "Nauczycielka wiejska", godz. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13,30. 

WŁÓKNIARZ - "Guwernantka", godz. 16, 
18,30, 21; w nieaz. 13. 

WOLNOŚC - "Ostatni etap", ~dz. 15.30. 18, 
20.30' w medz. 13 

ZACH'ĘTA - "Pod dachami Pll ryża ", go""' .. 
16,30. 111,30. 20,30; w niedz. 14,30 

ODCZYT red. Króla. 
W Klubie społeczno - literackim "Wieś" _ 

f>'!otrkowska 133, II piętro, odbędzie się we 
wtorek, 20 kwietnia o godz. 20-tej odczyt red. 
Jana Aleksandra Króla p. t.: "Obecny stan 
kultury na wsi". 

WYJASNIENIE 

Ha bieżni rzutni ŁKS-u 
W nied.Zli,e1ę odbyły się 

....... '. na sta.d:iorui,e ŁKS-u wewnę-
"' . • ~ t=o - ikaubOlWe zawody lek 

'. iko1!JtleJty=ne goos,po.daarz.y. 

- ~-- ki 11,6 sek. przed Owczaa-
. '. ',: k.ie.m 12 s:etk.. Skoik wxwyri;: 

:..' ~ BizroeJWskii 1 m. 79 om. przed 
• Macia6Z.'aLykrl'em 1 m. 55 om. 

. .., .~ SkQik w da.l: Bi.zelleWlSlk,i 6 1IIl. 

p.rzed T'llłedcim 5 m. 69 om. 
Pclmięcie !kuJa: PtrytWer 14 mk. 51 cm. przed 
Owcza.rkd€m 12 mł:!'. 84 om. Rzut dyskiem; -
MadiliSz=Vk 33 m. 97 cm. przed Bajerem 26 
,D:f+r. 47 .-.m. JuruOi!'Zy; bieg 100 1IIln-.: Woini.a­
!k.o'w!'1<1 12 6E'k. przed SkiblO'l'Ml 12,6 sek.. Skok 
w da,': Woini aJko'\Wlki 5 m. S9 com. 'P:ro:ed SkIi­
biorem S m. 19 cm. Pchnięcie kulą: Tułeoki 10 
m. 71 cm. ;przoed Bajerem 10 m. 66 cm. Rzut dy­
sk~em I kJ.: Tulecki 37 1IIl. 24 om. p~ed Skd­
bio.rellIl 31 rok 55 cm. 

W kolIllkuren.cji lilia BOO mlr. 6/twrbowaiLi łą­
ewie sem.iQlI'Zy i jurn.iOil'Zy: 1) Gruszcrz.yńoskj w 
cz.asie 2 mi!ll. 21,4 seIk. pr.zed Woihni.aik:,orwsikd.m 
2 min. 21,9 sek. 

KI. A w okręgu łódzkim 

W TOMASZOWIE LECHIA WYGRAł.,\ 
Z CONCORDIĄ Z PIOTRKOWA 3:1 (1:0) 

Bramki zdobY'li: Fur.galski, Grune-l't i Gadaj, 
dla pokonanych zawodn!i'k PiŁka. 

Pi' arze Łodzi 
lwyciężają Zagłębie 4:3 

SOSNOW[EC (ob sł. wł.) -- Ro­
zegrany w ilJ.Ii,edzielę w Sosnowcu 
miądzym.~d5towy m~ pidikarski po 
między .repr~tacjami Zagłębia. 
Łod:zi 7la!końcrz.ył się zwyc:ęs~wem 

WSlpotłu ł6cl2L1(i9$ro VI stosunku 4:3 
(2:3). 

';k tady druży;n: 

Zagłębie: .Tanczur - Tome.aki, P~okolP, Sto­
ikowacki, Miobalik, Król Lubas, Trzeska. 
Kuławik, Prosrta.c.k:i i Macuga. Łódź: s.zczurzyń 
siki - Łuć, Tll.Iszyńsk<i - KorpooroWlicz, U.r-
ban, Miller, Hogendorf, Ci.ohookli., Jame<:0ek'l' 
Koczew6/ki, PaJtkolo. 

BTamki d~a Łodtz,i z,c!obyli: Janeczek 3. Ko­
czewoSlki - 1, dla Zagłębia stz.relcami bramek

l bY'li: Pros'baclki 2 i KuaclWliJk 1. 

Borucz znów zwycięża 

Piłkarze włókniarze 
pokonali Bzurę 4:3 

Re,prezem.ta.cja Włók.ni.a;rrz.y spotkała się w 
6IObo~ę :z Włók.iemJl1iczytm Związkowym Klubem 
Sportowym "BzlUTa" - Chodaków. 

Włóikallia.rz,e ł.Qdrz;i poikonaJ:i "Bzmę" w sto­
swntku 4:3 (2:1). 

Br<llIllilci cIila Łodzi zdobyiliL 15ik.rzyMkii - 2 
Kmu~s'lci 1, Dzwo!I!lkiewia 1. 

Sędziował cb. AugustY"'i~ z WaTS2awy. 

ZAWIADOMIENI E 
Wytwórnia art. spOŻywczych 

pod F-ma; .. WALOR" 
została przeniesiona z ul. Więckowskie­

go 98, na Al. KościpA1zki 28, tel. 105-!H ..-.: 

Polecamy wyroby naszej firmy. 
~ 
-.jO 
-.jO 
N 

Do zamieszczonego w nr 101 .,Głosu" ar- ~ W sobotę na bodsikru Zjedlnoczo-
f;ykułu pt. .,Ł6d': ma dosyć przestrzeni" zą- nych odbył &ię mecz piłka1'6ki o mi 
kradła się pomyłka strzOlStwO ki1asy A okll-ęgu łódzkie-

Nie .POd względem gęstości .zaIUdnlen.ia, lecz I •.. ; go, lI"O.zegr'lny 'Pomiędzy z€spol,>m 
obszaru na pierwszym mieiscu w Pols:e - 'Tospoda·rzy oraz łódz~i.m TUR-em. 
znajduje sie Szczecin. na drugim Poznań. zaś L.~ ZwycięstWG uzy~kał TUR w sto­
na trzecim Lódź - co ninieiszym wy jaśnia- ~._ 'l inku 2:1 (~:1). I.r..mki dla ze'>po­
ml'. . -: lu roboltn,jcz.tol!o ~ rlłe strzałów 

W niedzielę na trasie Łódź - Łask 1 z po­
Wlrot-em zol5'baly zOlI'ganirz·owa:ne wyścigi iloołar­
skie pr:rez sekcję DKS-u. Na dY/lltans!e 20 klm. 
dla po,siadaczy Towerów tuIylStycznv-ch s~ar!o­
wało 32 ZJawodnlików. ukończyło 28. Pierwosoze 
miejs,ce zajął Staniewicz (Zjednoczone) w cza 
l5ie 36 min. 50 seik. przed Olencewk:zerc [ŁKS) 
36 min. 50,2 sek. ~ Kerme.re.m IDKSl 33 m:'I1. 
50,4 sek. 

Na dystansie 50 klm. dla posiadaczy kar,t 
wyścigowych st.artoiWało 25 zaJW:>dników, u­
kończyło - 16. Plie'l'Wszy przyobyo1 BOT1lcz -
(ŁKS) w czas<ie 1 godz. 27 mim.. 35 seh. przed 
Klepczarkiem (ŁKS) 1 godz. 27 min. CJ.7 sel{. 
Oifa'l Rirrkiem (Japrzód - Ruda Pa,.) 1 god2.. 
27 min. 9,9 iek. 




